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,,,. 
opuśt:i 'JtatuAan 

po ro• frweel 
Rzym, 15 grudnia. 

(Teteg-ram własrry) 
W najbllżiszych dniach papież prze­

kroczy granicę watyikatmką i uda się sa.. 
mochodem celem zwieClzenia nowowznie 
sianego gma<:hu dla kole®jum propagan­
dowego. 

Papież opuści po raz trzeci mury Wa 
ty.kanu od czasu zawar.cia wkładu laife.rań 
s;kieg·o. , „ 

' ----....; 
\ 

STREJK GENERALNY W HISZPANJI 
Rozw?ą~anie 

rad miejskich 
no 'Holuniu 

Włodzimierz Wołyński, 15 grud'nta. 
Wojewoda wołyński wydal zarządzie 

nie, mocą którego rozwiązane z.ostały 

proklamowano na dzień dzisiejszy. - Groźba nowych rozru- ra~ii'bo~i·~~sk~ar~ąd~ł~~z~~i~;~·an~r~~: 
chńw. -Sąd dor-aźny za porzucenie ·pracy. - Dwaj oficerowie ~~ł·~i~i~k7~ gi~:~i,~·i~żs~1~fał~i:~! i!= 

rozstrzelan •I W gOdZ.IOD pQ wyroku danie i skutkiem tego znacznie ppgor-
~ . • szyły stan finansowy trzech tych miast. 

~r 'b d I b b ' Wybory do ciał samorządowych ma-':11 oz o o szuc: rozruc ow. ją się odbyć już w najbliższym czasie . . 

Madryt, 15 grudnia. 
(Telegram własny) 

Ruch rewolucyjny oddziałów wojsko 
wych został już niemal zupełnie zgnie­
ciony. Po kilku decydujących starciach, 
między innemi pod miejscowością Hue­
sce, wojska powstańcze zostały rozbite. 
W ręce wojsk rządowych wpadło kilku­
set jeńców i moc materiału wojennego. 
• Wszyscy ujęci powstańcy staną przed 
sądem wojennym. W dniu w~rajszym 
skaza n.o 

NA KARĘ śMIERCI PRZEZ ROZ­
STRZEL ANTE DWUCH WZIĘTYCH DO 

NIEWOLI OFICERóW, 
kapitanów Gałana i Garcia F ernatidez. 
OBAJ ROZSTRZELANI ZOSTALI W 
GODZINĘ PO OGLOSZENIU WYRO-

KU • 
. Dwuc& lnm_ych oficerów skazano na 

doz'Y!"ot~i~ w!ęzłenie. Do niewoli wzię­
to rown1ez wtelu studentów w mundu­
rach wojskowych. W ca.lej Hiszpanji do­
konano 

siejszy 
PROl<LAMOWANO w CAtEJ msz­

PANJI STREJK GENERALNY, 
który w kilku miastach wybuchł już czę 
ściowo w dniu wczorajszym. 

W Saragossie gubernator wojskowy 
wydał nakaz przymusowego otwarcia 
wszystkich sklepów. Robotnity, którzy 
op·uszczą warsztaty pracy, będą stawie­
ni przed sąd. 

Jł.0D1uniśii c:lici~li o6alit 

'l?u.:ftnq,;e 6om6u 
.., te of rrie r:> ..,ii 

Norymberga, 15 grudnia. 
ITele~ram wtasny). 

W dniu we;zorajszym w teatrze rewjt 
„Apollo" w czasie wystawiania rewii 
„Kochaj mnie" doszło do burzliwych W.V 
sta11ień nacjonalistów. 

Przybyli w liczbi,e 400 osób nacjona­
BERLIN, 15. grudnia. I siada obernie iadnycb rezerw, które liści wszczeli piekielny tumult, rzucaJac 

·O"ele~ram w1a„ny) mógłby zużyć na wypłatę d'Odatkowych 'na widownie Zf!nile jaja. cuclmace bom-
W sobotę odbyło się ostałnJ.e posie-

1 
zaipom.óg. I by i bia!e myszy. 

rzqd Druenindo 

dzenie przedświąteczne Reichstagu. Na W głos<>wantu wniosek komunistów Awantura powstafa w czasie .wysta­
posiedzeniu tym komuniści zgłosili d~- został odrzucony, a temsamem uratowa-

1 
wiania numeru p. t. „Liga Narodów mo­

monstracyin.y wniosek o przyznanie bez ny rząd Briin;nga. Następne posiedzenie dy". Poszcz,ególn,e narody symboli'zo­
rol:>otnym zapom6g z~mowycb. Reichstagu odb~dzle się dopiero w lu-1 wa ne były przez bogato ubrane kobiety• 

Wniosek ten mógł spowodować upa- tym r. b. jedynie Niemcy wyobrażała uboga nie-
dek gabinetu Briini.nga, gdyż rzą.d nie po - wiasta w-Jednej tylko koszuli. 

·Koi zadusił dzie.:ko 
~fę~~l~~ ~~:Jr~~E!~!z~!:~ . Przygarnl~te zwlerz~ przegryzło szyjk·t: 
3-ch dziennikarzy i jednego adwokata. 9 mles·1iacznemu n·1emow1ac1·u 

· Kl,sk~ zbrojnego ruchu powstańców I • ~ ~ 
nie zlikwidowała jednak groźby dalsze- ł.6dź, 15 grudnia. 
go rozs~erz~nia się ruchu rewolucyjnego. NielJWy'kły dotyichcza.s, bodaj n~g,dizi~ 
Republikanie b-Owiem wierzą w to, że nienotowany wypadek miał wcZ1ouj miej 
ruc~ rozprzestrzeniać się .zacznie na sze- j sce w domu przy UJ1.. Goplańskiej 36 w 

W kamienicy tej mie,szJka roholmilk I Około godz. 2 w nocy niewiasta usty 
fahrycwy, p. F. S. w,raz ze swą żoną i szala ciche jęki swe~o dziecka. Ody Za· 
9..miesięcznean dzieokiem. One~'daj wie- , paliła światło, ujrzała straszliwą scenę. 
cza.rem małźon1h i,eg·o usłyszała pod Kot si~dział na maleństwie obejmując je 
drzwiami mlauczenie kota. Ponieważ w swemi łapami. rokie masy społeczeństwa. Na dzień dzi- Lodzi. 
mieszlk.aniu ostatnio poiawiły się myszy, Matka rzuciła się dziecku na ratunek. 
po·stanowiła wziąć go do siebie. Okazało się iż mialo .ono przegryziona, 

JE11•11n .:4ohlhel1nu'' K t bk ;„ d . ·.• Od t . szyjkę• i dawało już b_ardzo słabe oznafd •. ,,"9 • · . o ~zy o ~ - - .za omowi~. Y ma. - życia Nim przybył lekarz po którego 
zonkow1e udali się na spoczynek, me . • . . d . . • . 

demonsllruje JDoiatemne zbroJenia dawał on im spokoju, skacząc ciągle zt pobiegli sasie zi, dziecko wyzionęło_ .du-

Nłemiet: stołu na krzesła, a nawet i na łóżko. chKot-mord,erca jakgdvby uświa.damlaf 
Berlin, 15 g1rudnia. się po·tajemnie. Odirzucony zositał nato- ~~łżonkow!e pos~ano:""ili ?"O już wy sobie swą winę,' uciekł z . mieszkania. 

• (Telegram własny). I miaSit Wl!liosek 0 wydanie za.kazu wy-I rzucie, lecz me chc1a!o tm się _wstać z T1ragiczny ten wypadek w całej dz.ielni-
. Wł d b 'ł ś . til • f'l · świeblania fi:lmu , Ojanlkali". W filmie łóżka wobec czego pozostawili go w cy wywołał wstrząsające wrażenie. 

b . ~ ze „ za roni .Y wSyt whJthe 1auu~. 1 mu tym cenzura s!kreśiiła jednak 'kfil.ika scen. mieszkaniu. . aa zwx:iw za; #Wl& :. a UC4łJtOZJMt4Z 
o raza1ącego_ rozwoi „ a e mu ocaz - ' 
jego działą.J.ność. D · · ł · ; ·a h 

w motywach za1kazu cen'Zor stwier- Sk d I' 1- I ziec• w p om.en• c , 
dza, .iz m?głby .on .w~ołać. w opin~i z~- an a ICZDil a era ero y~zna I od sopafonei ś_111iec:v 
gramczne1 wrazeaue, 1Z Niem,cy ZibTOJą . Lódź, 15 grudn·a. 

Lekarz utrzymywał stosunki z młodymi Ubiegłej nocy w mieszkaniu przy uli-
chłopcami 'cy Wesołej 6 wydarzył: się tragiczny wy 

Agent G. P. U. 
w roli uciekiniera z Rosii 

padek. Zamieszkali w tej kamienicy pań­
Kraków, 15 grudnia. I afery trzymane są nairazie w tajemnicy. stwo Jakubow·cz, udając się na spoczy­

Od kilku dni po Krakowie obiegały i Wstępne dochodzenie ustaliło, że dr. Kl • . ne postawili zapaloną świecę przy 'łóżku, 
pogłoski o skandalicznej aferze erotycz- 1 utrzymał niedozwolone stosunki z młody jw którym spały ich dzieci 14-letnia Cyr. 

Stołbce, 15 grudnia. nej której smutnym bohaterem jest le- mi chłopcami, . głównie z robotniczych . la i 6-letni Zelman. · 
Onegdaj n·a posterunku granicznym karz <!r·. Kł. ~~eszkały :"'~ własnej sfer J>?dm.iejskich. Pr~esłuchano w. t~j I W nocy od świecy zapal;ła się J>OŚ· 

w Radoszkowcu ujęto jakiegoś mężczy- ' realnosc1 w ~!lnicy. Dębnik~. . I sprawie k!Jku chł?'p~ow. Dr. Kł. usiłu,e 
1
. ciel. Dzieci w jednej chwili stanęły w 

zne, któ~y nielegalną drogą usiłowei prze lnfo["m?w:iltsmy Sl~ w Je1 spuw1e u ' zap.rzeczyc ?skarzen~u: • • I płomieniach. Gdy poczęły one rozpa ~zh-
dostać się na polską stronę. ":ładz poh~rch, kt.ore r_netety Pogłos-I • W Dęb?tikach · wsrod , sfer rodzic.1el- wie wzywać pomocy, zbudzen; ze snu 

Przytrzymany podał się za Aleksan- , ki te w c~ło~c1 potw:erdz1ły. Wobec to- I sk1ch ~nu}e z· tego powodu zrozUDUałe rodzice przyb:egli im z 'pomocą. 
dra Mieszkowa 1 oświadczył, i:e przed czącego się Jednak sledztwa szczegóły oburzerue. . I Zaalarmowano pog.otówie. Jak się o-
wojną w carskiej I~osji zajmował '' ybi· ·-·- „--- kazało Cyrla 1 Ze1man doznali ciężkich 
tne stanowisko w ministerstwie c;praw I poparzeń. Przewieziono ich w stan:e nie 
wewnętrznych. Od paru lai bolszewicy Epidemia dyfterytu :flreJfł ... rodn'Qcfi. przytomnym do szpitala Anny Marji. Po 
trzymali io w w ęzieniu, z któr~go cu- ..,, .:Jtiern<-2!e«:li Frankfurt• 15 grudnia. żar ugaszono przed przybyc:~m straży 
dem uoało mu się wydostać. Berlin, 15 grudnia. f ( ogniowej. 

Tele~ram własny) .ze &. ~ •e. 
Przeprowadzone przez władze śledz- (Tele~ram własny) .1al'D10fl'O uOJHd 

two ustaliło, że zeznan:a Mieszkowa by- W kilku miastach niemieckich wy- Wszyscy radni miasta Op9enh.;im W czasie bójki wynikłej w mieszka 
ty nieprawdziwe. W rzeczywistości był buchta epidemja dyfterytu. Epidemja ta 1 ogłosili strejk i p·ostanowili więce j tJie niu przy ulicy Orlej 25, 24-letni Stanis­
on bowiem agentem GPU i został W}'Sła przybrała grofoe rozmiary. W miejsro· j przychodzić na posiedz,enia. Uchwala ław .Ambroziak otrzymał dwie rany no 
ny do Polski z i~ikimiś specjainyini in- wości Waldenburg pozamykane zostah , !\trejkowa p'.Jwzięta zosta,la nask u'tek nie żowe. Uda[ się on sam na stację pogo 
strukcjami. których treści dotychczas U· wszystkie szkoły. Na tereny objęte eoi- {>0rozumienia pomięd•zy radnymi a hur- towia, gdzie mu udzielono pomocy_ le· 
jawnić nie zdołano. · demją wystano kolumny sanitarne. I mistram., 

1 
karskiej. 
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Bu • I k • , • ł Historyczny wago. rzyc1e e. po OJU SWla owego . s::~:~!~t!~~~l~~~o~ą 
Społeczn·e i polityczne oblicze narodoweao soc1·alizmu ,n;skich 

Z ~ · KróL duński Chrystian podróżuje bar-• ądza krwi ·i odwetu. - . Drang nach Osten... dzo często po caiym kraju, odwiedzając 

ff 1t1erowcy czerpią swe soki żywotne z nędzy mas ~f!:e~~~~~f!::~.~:!~%!;~~:r:~ 
· w d · 1 • . · . • I Jest to bowiem Jeden z naib.ardziej de· 
1 . ?k-r<? c'?.rs -

0
soAJa ~stycznej 6arłJ! na Wschód przeciw Polsce, na dalszym rozpórządża olbrzymiemi środkami, do mokratyeznych mcnarcltów europejs-

~k eó;ec. teJ. k' . · · · >' - ~ak . rzł!lt z~ś planie przeci~ P~ancji. Natomiast 1 starctonemi jej przez potężne odłamV' kich, który umie nawiązać bezpośredni 
br n· memiec !il k~Ózwy m1e~c! się hitlerowcy sa. w1elb1clelami faszyzm1.1 wielkiego przemysłu. I kontakt ze swymi poddanymi wczuć się 

o. ee Ie ~ros s1, re, zagrazaJą. ~ włoskiego, od którego zaczęrpnęli nie- . bają upust oni żądzy walki i krwi, w ich boi czki i troski 
~I~~cz~ciyt r6.wnoczwfkfe pokoJo\\.1 jedn~ w dziedz_inie s.woich form i me- źY'.'Jącej w masach, ryiemieckich. Są zja-j Do dyipozycji król~ stoi zawsze wa-
w1a a owi repu . I tod organizacymych 1 dlatego w prze-

1 
w1sklem z pewnosc1ą na dalszą metę . 1 k 6 · t j d w wo 

Narodo~y socjaliz,m niemiecki, czy- ciwśtawieniu do innych stronnictw nie- przemijającem, lecz równocześnie są ~on sa ono.wy, t ry.Jes . ~ yny{11 s 
li t. zw. hitlerowcy osiągnęli obecnie mieckich, mniej od nich nacjonalistycz-1 objawem groźnej dla bytu republiki nie 11!1 rodi:a1u, przedstawmp\c ~.,ezwy_k~~ 
maximum swego parlamentarnego sta- nych, nie poruszają ·nigdy sprawy re- mieckiej' i dla pokoju światowego cho- wielką bisto~yczn~ w~rtQ„ć. Mianowici.„ 
nu. posiadania, gdyt frakcja poselska w windykacji południowych Tyrolu. I roby, która trawl obecnie on~anizm . Okna salonki zawieraJC\ szereg autogra­
Re1c~stagu, słuchająca rozkazów Adot-1 Propaganda narodowych socj;;i.Iist6w sooteczei1stwa niemieckiego. W. j. 1 fów ukor~nowanych władców Europy'~ 
fa łi1tlera liczy 107 posłów. . jl1'M'' enmna*Mm.,.....,..Si*&S6Ei&•&•ifilljl8'ff u +W 'I.iii~,. obecnych _1 byłycd&, przyczei,n

1 
au.t-0gr:a~ 

S~czyt jednak powodzenia nie zo· 1 . . · te ~tanow ~. prz~ rmot specJa neJ opie 
stał Jeszcze osiągnięty, choć tempó ..,..,. słuzby kole1owe1. · 
wzrostu poczyna malec • . Ostatnie WY CAł~ar··~ 11P1noil1'1J11t1 « norno.S.ra· #'in I Pierwszy autograf :należy do .cara 
bory do rad miejskich i gminnych przy . Ul' ":JlN IH/Y it'1UAJ~ .,., P i;' J f~ rosyjskieg& Aleksandra III. Podrózując 
niosły narodowym socjalistom 50 -ro: OJttowie mia~:fq w obronie morol· niegdyś po Danji, w wagon'.e król~ dm\· 
proc. przyrostu głosów i ~andatów 'Y DOŚt:i j dObl"łłCh ob•m«:zOJ-ÓW skiego, imperat'?r,ró~yjs~i nakreś!1ł bry-
poszczególnych mleJscowosciacb, gdy ~ lantowym plersc en1em na szybie swe 
fenomenalne ich zwycięstwo przy 'ostał Pr.lled lkilllcu dniami w Paryźu odlbytło chwili obecnef. Publicmość poprostu jest imię f nazwisko, pozostawiając . w tell 
nich. wyborach do Reichstagu WYraża,; i si' niie;z~)'lkłr: ~i-el!<iawe posieidzi~ie rady 

1

1
: ~yw~a 1!:1~1iczon„ą ilośc_i~ wszel- , sposób pamiątkę po sobie. St.at.o się _to 

Io s•.e c~frą 600 - 700 proc. przyrostu 

1

. m1ełlts.k1e~, .posw1ęoone ~alce :: Mera.turą 1 kich. ~ow 1 ilus~ac11 o tres~1 ~- przykładem. W kilki· I~t późn eJ przvJe­
. w niek~ory.ch o~r~~a.ch. . . pom~~ai1~ą. W poore1dtem1! ~.em bir.ał 1 ~rabOZlleJ. Zdaniem .L.au.r.entf ~·. w1~a chał do Danji nowy car rosyjski Miko· 

!;larodow1 S?CJahsc1 w Re1chs~agu, ~ r?W'tltier~ udział prez)l'de'Illt ~'°'ltc11 !Paqrs- )'est temu pr.zedewszy151tk1e.m po~CiJa, kto.. łaj n, który za przykładem swego ojca 
. ScJtl}a.ch kra1owych i na teren.1.e cat~J k~ Chiapip.e., • , ta fa s.pr.awy z.byt }~ltiko -tra.klbuije. I r6wnież podpisał się na szybie. A za nitn 

swoJeJ działalności zwalczaJą Ja.k .naJ-' Ducho•w1en.stwo fr.air1;ctu:J1t1e oel dłuit- W obron.ie poltiqi1 z.ahrał głos pirezy- ju~ pisał'- swe lmiona ,wszyscy monar-
OS!r~ej politykę ~onsol!dacji zewnętrz-~ sz~~o jut c~'a:su z n10'rtn'.llndl:d<lm ,hisku- ?ienit Ohia-p.pe iktbry' oświa.d.czył, że polic chowie europejscy, którzy przybywali 
neJ 1 wewnęt:zneJ. Z ich. tó !ona wy- p;m Suhatr<!'. em na ~zie1l,e , prowadlz1 e~er: ia iprowadzt .. en;ng1czną walkę z frt.eratu- do Danji, w odwiedziny do króla. A więc 
c~od~a. w ~e1chstagu. wmoski w spra- 1 grczną„ a~cJę przec3w~ . "'!yu.zda!ll!tu. 1 rą, demo:ahzuo~oą. lu:ino-ść. Jednakżte ozostawil po sobłe pami~tkę król angi)~ł 
wie Jak na1wydatnieJszego zaostrzenia ,;pogańskim ob-y~aJom , r1k1e !Panu.Ją wi:adze lllle <Il).og.ą s1ę posuwać w swvicli P ki Ed ard . VII król angielski Jerżr 
S~!>su,nków ~ Polską, wycofanie delega-j w ~be·cn.eij Franq)L W zwiiąi;ku z .f.em poczynani:iich zJbyt d'le!ko, aby nadmier- ~ ól w ki·H· ko . k ól jugodowlad 
CJI memteck1ej z obrad w kwestji roz- pr11ec1 kil:ku mi.eisiącami Ta.rdieu, wydl.ł tt!J kontrolą nie USZQZU1>laić praw obywa r norwes 3~ ":1 r ki ~W.kto 
brojenia, oni to w sposób najzawzięt-! okól:nik do prefe'któw wiSzyrsitki&i deprur telskich. Władza policyjna nie może ski Aleksander I, kro włos . . . '• r 
szy ~ak.ładaJa. veto przeciw planowi · tamenltów, a.by roztoczyli surową kon- !!wałcić wolności prD1Sy, policja me mo- Em2nuet oraz ~'Zereg o_sób, nalezących 

· sanaCJI fmansów niemieckich. opr~co- 1 trol.ę n.acł .miej&cami. sprzedaży wszel- że się również mieszać do prywatnego do domó,w panu1~cych W ~"!ropie. . .,· 
~an emu przez . ~an<:lerza Briinlnga i mi kicli pfsnl, pocztówek i wvda:wnictw. życia puyźanina. I . !lrug e okno. JtS~ rówmez ~~łkow~. ~e 
mstra skarbu D1etncha. I Szc~cSalnei kontroti miał pocf~e1~ać p·e„ . .Pa.ryż musi z.a-ch9wa>Ć swój indywi. z~p1sane brylantem, przez ks1ązą~ . m1.m-. f e.no~enalny wzrost natodowych wilen d·ość roz~ows'Zie·chniony rodzaj li~ dualny c·~ar:a.kteir, gdzie każdy po cało- mstrów, dyplomatów; f tych wszystkich 
socJaltstow w Niemczech przyrównać terarory, która pod płas:tczykiem szt~ dziieMych brudach i ·troskach może 1Jl1ł:l- wysoko postawionych osób. ~tóre mia­
n:iożna do. plam wilgoci, pojawiających j ktiie zwrkłą pornograiję. Okólnik po. Łe:tć zapomnieni.e, poświęc:aiąc swój wal- i·ly oka.zJ~ przyb. yć w odwJeg.ziny do kró 
się ~a ścianach _domu, wybudow;anego, 1 lecał również, alby władze !lli:ały 1s.t.ale ny cz.as ną: t?z:rywl<ę i za•bawę. la , duńsk ~gó i_ .korzystały z Jeg:) wago„ 
pośpiesznie na metrwałym gruncie. Pła . na oku kabarelf:1 or::iz ws,z.ellk1e !pk~Ie Pirzemmv1en1e pre·zydenita zostało nu-salonkt. ' - · 
my. te pojawiaj(\ się pewnego d;nia troz · ror:rywk.crw:e, Jd,óre pr .. z:iez 'swóf ~hafak.ter pr!>ięite . z nie~.ykłym einituzi!iaz.mem. Pu.I W ten sp~s~b ok~a·~3g~nu st~1'0"1'lą 

. szerzaJą . . si~ • PO!em ~ zastra&z.#~cą g.~OII!ahz,t.liJ!e\ gpoieci.:e'rustwe. . b!kznoś6. na t,rybUAach zgotow~~ pre: 1-btstorycmą wartośĆ.„\\rol ChryśtJan wy 
szybkością. Zrodło ich rue tkwi w Qlc~f • .O~óh11k P<Jdobne1 treki otrzymiał r~ zyd.en.t.owi gorącą owację, radni sci~kali ' dał już rozporz~dzen:e, na ~ocv.którego 
samych, lecz w głębszych i bardzieJ wn1d prełe&!t de;partamenfu Sekwany, mu dłoń. Jeden tylko nd'ny ksiądz I po Jego smterc1 wagon, posrnda1ący tak 
ist?tnych. pr~y~zy~ach, któr~ decydpią l do którego na1e•ży sitoHca. Franicji. Przy. &thleem nie podz.iieh.ł tego powszech-1 niezwykłe szyby, ma być odda.ny do mu-
o ich 001aw1enm su:, wzroście i koncu. ptis2:c:Zahńe okólnik ten zaginął w jakis ne)!o zaic:hwytu. Ten fanatyczny obrońca! zeum i w~ecei 111·e użvwany. 
Przyczy~y te są natury .zarówno 1>0li- taąomnic:zy sposób. Zostruło bowiem niez- mora.Jaości bywał już nćeraz aresztnwa- ·•••••~"'A ................ ~··••••••••••• 
tyczneJ, Jak ekonomiczneJ. Mcfo stwierd.r;.one, jak oświadc~ył na po ny za uywanie afiszy kinowych. które 

W społeczeństwie niemiećklm, przy siedzeniu rady m.ie!isi'kiej j.e.den z oV<ców jego zduiiem, mc>gły w~lać zgo.rsze~ 
wykfym do form politycznych na]bar- miasta Laurent, iż Paryż nigdy nie pr,ze- nie- · 
dziej zorganizowanych i trwałych na- . żywal ta.kiego upadku moraln!Gścl, jak w 

' I -~, .+ l~" r 1 / ~ r-~ .J ' „_, .„," ";"<}',.,. , ,• , > • „ ł 11-:• \ leżą narodowi socjaliści do tworów . naf 
bardziej lotnych i niepewnych pod każ• . 
dym względęm. Można powiedzieć, że Pl li I ". li' · ·11< • • należą. do nich wszy~cy ci, któryc1- . . . o o r o ,., ·a· . "'l 'J o 
rozwój sytuacji powoJenneJ wytrącił : ll . f . ~ · 
równowagi. Zaczęło się w toku 1919 ' , . · · . · · 
od grona zredukowanych oficerów I T·aJ·emn1·ca ostatn·1ch wypadko" w w· BelgJ·;. ~. Sen-student6w. w okresie inflacji nas(ąl>ił . . . . h~ . . ' 

· gwartowny przyptyw z.pośród zrtjfao- . . S3C"J·ne h"1potezy uczonych · wanego drobnomieszctanstwa. W chwl . ~ . · · 
' 11 obecnej nowe za.stępy narodowych · /7J . . · r. 4 4 ,. I .RIO. ·n· ' 1.•~ •.· . ~ocjalistów rekrutują się z pośr~d m11„ . ~ r~IJ(~IJDft K0a0Saro IJ p OrDIJ na ~ „llA & 
Jonów bezrobotnych a wpływy ich po- . ~ 
czy~ają ró~nież przenikać. coraz !Jar- . TaJełl!-"icza katastrofa, Jaka o~!at: j razie przyc~yn tak silnemu zgęszcze-1 wp~ywaJ~ fatal!1ie na . Jej atmosferę. 
dzieJ na wieś do chłopów 1 robotruków niemi dmami rozegrała się w BelgJI 11 nlu, ie udusiła ona poprostu ludzi star- Twierdzenie. to me Jest żadnym astrolo · 
rolnych, którym daje się odczuwać-· cie pociągnęła za sobą kilkadziesiąt ofiar, · szych, cierpiących na astmę lub Inne gicznym . przesądem - czy zabobonem. 
żar kryzysu finansowego. Można więc Jest swoJea:o rodzaju wyjątkowym wy· choroby dróg oddechowych i serca. ' lecz faktem popartym ściśle naukowe- · 
powiedzieć, te siła narodowego soeJa· padkłem. Twierd.zenie to upaść musi chociaż1'y . mi argumentami. . 
Uzmu pozostaJe w prostym stosunku do. Jest nie do pomyślenia, aby mgfa dlatego, że pomiędzy zmarłymi znajdu- O samej tstocie tych ciemnych punk 
rozmiarów kryzysu finansowe10 l ,sze· mogła dojść do takiego stopnia zgęst- je się wiele osób, "które nie były dotk- tów na słońcu, wiemy dotychczas nie 
rzącej się nędzy. ·. nlenla iżby z tego powodu przyprawiła nięte żadnym poważnym dei ektem. wiele, lecz stwierdzone już zostało, że 

Stwierdzenie to -,nie o~eJmuJe ie.dna• o śmler~ tylu Judzi. Zrozumialm1 jest Zręsztą .gdyby. powietrze nasycone zo-
1 
ich pomnożęnle wy_wołuj_e . pewne elek· 

kowoż całokształtu przyczyn, składa- ·dlatego, · iż. początkowo dopa~n ,-.·au11 stało , do. t,ęgo stopnia parą, iż stałoby tro - magoetyczne .ziąwlsk.a zao_bserwo 
jących . się na wzrost hitlerowców. Na- slę przyczyny tej wyjątkowej kata. sie · oieżdatne do oddychania - wów-1 wane pomiędzy innemi na naswcb 
rodowy socjalizm niemiecki ma dwa strofy w gazach trujących któte jaK»· czas Ucz. b.e of. iar liczonoby nie na dzie-

1 

sieciach telefonicznych .. I tełegraficz· 
oblicza, Jak to już z samej nazwy w·y- by pochodzić miały z c.ya!ww11i 1·dh· siątkl .le~z na tys.iące. nych I te powodowana z tej przyczyny 
nika. Jedno jest społeczne, drugie zaś tonych w dolinie Mozy Wobec tego zjawia się trzecie i nai- reakcja Jest bardzo silna w swych 1>rze 
narodowe, a oba niepowiązane ze· sobą Podczas maso-~ yc~:i z· truć fn!'!{e- bardziej .prawdopodobne choć niesamo jawach. . . 
mocniejszą nicią ideologiczną, WYłonily nem w pólnocn.\ ci1 Nl ·m.;zi;;ch. hiedv wicie na pozór brzm'.ące przypuszcze-1 Nieobojętny jest na nie · i nasz orga­
sl.ę na gruncte naJbezwzglednieJszeJ de· to z pękniętego u1en; O..!:·i ,,.~ - d :tal 

1

. nie . . Pn;yczyny masowych śmierci. w nizm ludzki a. szczególniej jego syste.m 
magogji! tak społec.znef, Jak. n. acjonall-,slę ten trujący gaz i przeniesiony p1ze1. Belgj.i ll!e należy. po~zukiwać w powiet ·I nerwowy. ZasłużOtłY lekarz paryski 
styczne1. Narodowy socjalizm czerpie wiatr w okolicę Hamburga, stal się rzu, ani w sąs1adu,ących z katastrofą dr. Faure zdołał na . zasadzłę swych . 9-
więc swoje soki zywotne tak z nedzy.

1 
puyczyną wielu ·śmierci ludzkich -I rttieiscacb. Tajemnicza śmierć przy-I letnich obserwacyj ze-brać - niezbite da­

hk i z poczucia krzwdy I pofąltan1a sadzono początkowo równiet, że I' była z nieobjętych przestrzeni wszech· 1 ne statystyczne, które . dowodzą, że w 
zemsty za klęskę wofenną, śmierć te spowodowała mgła. $Wiata. a bezpośredniem jej źród:f em by podobnie krytycznych dniach, gdy -na 

Pront agitacji nacjonalistycznej na· Zbadanie jednak mglistego tumanu 1 ła wielka iwłazda, której zawdzięcza- I słońcu tworzą ·~się wielkie skupiska 
rodowYch socjalistów zwrócony Jest w Belgji wykazało, że istota jego skła· my życie - rozpalona kula słoneczna. plam u ludzi cbory~b na s~rce i płuca 

da ·słe z pary wodnej I nie zawiera w I W ostatnich właśnie dni.ach zaobser następuje szyb kle I znaczne pogorste• 
~M$MMilli&WC . sobie żadnych pierwiastków trujących wowano niezv.rykle silne powiększeni0' nie. - . 

t że niewytłumaczona śmierć sześćdzie się plam na słońcu. I właśnie w chwili I Przypuszczenie więc, że pomiędzy 
slectu kilku osób nie stoi w żadnej łącz katastrofy olbrzymia grupa tych plam katastrofa w Luttfoh„ i plamami na słoń 

Nieście pOmOC nośct z produkcją pobliskich cynkowni. zauważona została na central~Yni po· I cu znajduje się jakiś .bezpośredni zwią­
Postawlono zatem drugą hipotezę. ludnlJiu tarczy słonecznej. zek posiada wszelkie. c~chy prawdapo-

naj. biedn•łeJ•SZYml ·W myśl tego przypuszczenia owa za·j Te skupiska plam mimo kh 150 mn„ dobieństwa i ma swoje naukowe uza-
1 . . • ~ójoia mgła uległa z niewiadomych na. Jonoweio edc.l,al~uia ~ naszej planety sądnte.~e. . . · , . 
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Czy w_ Polsce powst~nil domy gry? ~~~;~~-~~~~~;!~~~;1 U li nYm zarządziło w bieżącym roku szkol„ 

.[iiJIORSiŚlł POfSCIJ i SOf!ranif:SDi €fi€q · :m~~~~~~:hd;:~:r~~~~i~;~;!~:;;z1:i 
ochronek do szkół WYtszych. 

SOIOSIJł flOS••ftO ńrw• Pr6ci statystyki szkolnej przeprawa 
ę 19: llJ dz,ony io tan!e na wiosnę ro~u 1931 ... go 

w kilku· naszych zdrojowiskach i czeka1·ą· na zezwolenie władz powszechny spis dzieci. 
Zebrane tn:lterjaty zostaną s·zczegó-

Od kilku łat jut pewne konsorcja fi- kończony ogromny budynek przeznaczo ktdrzyby pral!ndi i w ókoUcac/i loda' towo opracowane przez ministerstwo, 
nansowe zw~a.c~Jtt sle do wlad'z z proś- ny na kasyno. Organiz;.:łtnrom otwoc- założyć kasynó l!fY. · oraz przez Otówny Urząd Statystyczny 

dbą o wydanie im zezwale~ na ~twarcie kiego domu gry o~le~\'wano wówczas Oczywiście ~ 1.i narazie wsr.ystkle te i bęctą opublikowane w szereg·u wydaw· 
0 m1w flrY ew wsz.vstkich w1ekszych otrzymanie ko ·1.;esJI, leci: już pl} cafk"- projekty nie 114 Jeszcr.~ realne. nlctw mlnsteirstwa W.R t O.P. Materja­

zdrm,ml'iskach : ~olsklch. a nawet i w f!i~- witem ukończeniu yrac pr~vgotowaw· „Express" re swej strnny apeluje do · ty te ~osłuią do planowego zaproiekta­
którJ c~. bardzie}. nczęszczariych nue1- czych. kategorvcznie ">1rnńw1·mo. I u:ladz, aby k1mre3.v/ ,ui /as'~inie /u1.:ar.fu wania pracy organizacvjnej w szkolnlct 
scowMrfac~ letmsknw.vch. Podobno in:łleźh sie Jacyś linansif:d. rdc udzielały... włe na stereg lat naJblliszych. 

Konsorcrn te, przedstawiając dane 
o frekwencii w bsyn;e ~rv w Soppcr · 

r.~Zr!i'i:l~~if~~z::.r:~ót~;1„Założymy labryk11 karabinów maszynowych!" 
kach ktńrcgo znajduje się to kasyno • • • lf h 
oraz władze rz~ttowe wo1n~a-o miasta 1

1 Naiwny ro·1n1k w ciągu czterech hulaszczyc nocy 
Orań~ka· c„emla osrromne doch{)dy i • • , • • • "' ' d f • k 
rolakńw. ldń;"v zf~*d~aia doSopnot ty1 ' strac1ł cały SWOI ma1· ątek I dał SIA wc1ągnąc o I • 
ko l'Oto, b.v rrn 1'0ZOstawić tystqce zlo- • • ~ 
tych, ~,,,„;enirme na rrtrTdeny. c YJ n ego przed s Ie bi or st w a . 

~ - Ody wiec załotvmv w Pol~ce kil- • · 
ka domów ~ry ~ dowodzili ri1riedst~wl- Michalina Fran·kowa bała się wysłać się i pili na jego rachunek trzy dni l tny ' zali mu wystawić zaśwhdczenie, iż sprze 
ciele l<nno::nrchtm - cf W~7.vscy, którzy swego męża po zakupy do Lodzi~ Imć I noce z rzędu. W końcu zaprowadzili go. dał im swój majątek i olnymał od nich 
dotvchczas zap-ełiilall sale b<::vna son-

1 
pan Franek właściciel dość Slkron:mego nawet do jaikie;ś fertyczne1 łodzianki, J 8 tysięcy w gotówce, gdyż obawiali się, 

pockieR'O. nie beda wvfddtalł ·z kraju, I gospodarstwa we wsi Krzywonogi, nie która zakochała się w wieśniaku z pier że w innym wypadku nie będą mogli 
~<lyi u siehie rena mo~li rr0bować odznaczał się bowiem nigdy szcze~ól- wszego wejrzenia i przedewszystkiem wejić w posiadanie Jego gospodarstwa. 
SZC'?„~cfa w .~T7~ . Pafl-.two będzie mia- I nym sprytem i znał się najwyiej na wód przywiązała się. do ~e~o porUelu. • I Franek, który ciągle ropijał znako-
to nowe. duze zródło dochodu. nomy I ce. Franek spędził w :e1 zacisznem gn1aid. mita. cytrynówkę zdadza się na wszyst.. 
gry we wszystkich państwach oplaca1ą Wieśniak tym razem postawił się ku k ihka ~odzin. Gdy wyszedł ze swymi ko · ' "' 
wyrnkle podatki od którvch mv rów-1 jednak bardzo ostro i oświadczył, te przyjaciółmi , nie miał już w kieszeni ani · l' . . . 1 . r< • . 

9
• • 

0 nież nie mam:v zamiaru ~ie uchvtać. nikt go nie miusi do pozostania w Krzy- grosza. . rrYJaetie e, ze5na1ąl tę z nim, ?- · 
Dotychczas wsivstkich. powvżei wy wono~ach. Małżonka dała mu więc pie~ - Co teraz będzie? - bełkotał, c~eszy 1 go zresz;tą W'le ce ponętną 0 iet 

tu~~czonvch ar<r11mentńw czvnnil<i rzą~ I nią.dze na kupno pewnych narzędzi rol- chwie;ąc się na nogach. nicą. • • • 
dowe nie tral.-fl)wafv pnwi:i?.-nie. Uważa- ni-czych i materiałów na suknie i ubra. - To głupstwo! - pocieszali izo, - Za~ł~damy własme w ł..odz1. f~ry 
no. iż nie należv zezwalać na otwarcie 

1 nia., trzej sąsiedzi wręczyli mu gotówkę, przyjaciele. Zagr~my sobie w karty. Jie- kę ~arabmow ~~ow~ch - o.sWtad­
kraiowych jaskiń ha7ardu nawet gd,·by by im również przywiózł jakieś przed- żeli będz! e.sz miał szczęoście, to się odest, . czyli_ mu - Wi7my, ze nie ~asz JUŻ tt: 
one moJ!fy nrzJ•nie~ć państwu najwlęk~ mioty i Franek wreszcie wyruszył w pod ras.z i zawie~iesz jeszcze do domu całą ra.z zadn.ego ma1ąbk~, afa mun~ to przyJ 
sze r.nrz,vćci materialne. róż. kupę prezentów! mierny etę do s.półk.1, ~o nam s~ę bardzo 

Ohecnle jedTiak proiektv. dotvc"'.~ce - Przedewszy.stwiem tneba za!ść do F ranek nie znał wprawdzie tadnef podoiba~zl Będzt.e ~t s~ę ~ nlmi , dobrze 
domu ~rv· 7 na-1azlv sobie zwole,..n;ków. kn1jpy -:--- rozn;yślał kmi°'tek, gdy. stanął gry karchnej, le~z jego tow:a.n:ysze szyb pdowodz1k1ło. Pbr~ - !tuem~ c1~ do in.ter;~~· 

Jak się dowiaduJemv w najbliższym w Lodzi - Wodecz:ik.a dod3. mi animuszu ko go odpowiednio wys1:1"ohh. g Y ty o o eimiemy twoie gos.powu„ 
czrr„;e ma być Zf!fn.c;ztma do seimu odTJO· i sprytu. W kna:pie majdę też pewno Czwartą noc spędził Franek przy ku stwo. . • • 
wied11ia „ ,i:fawa. C7 v rnstanie ona przy dobrych ludzi, którzy mi poradzą, gdzie tacb. Stczęśde mu jednak nie dopisało. F_ra~Jek powhr671ł do Krz.ywM~n~~W: a 
kt~ tr110110 r;rzewidiff'Ć i mam poczynić Z? kupy. . Przei!rał ca?e swe gospOdarstwo rol. ?zn11mn natyc miast swe1 , u:h1!1n1e-. 

Projekt opracnwarie;' tui uo::tt1wv w l . „Dobrzy ludzie'' rzeczywiście się zna ne~ łą.-znie z inwentarzem żywym i rart ze przegra} w ~a;~Y cały m1~ ą.te11< t zo~ 
pierwc:7vtn T7P~„ie bed7.łe 7.awfer;if !'7e- ' leźli. Wyczuli oni w Franku bratnią du- wym. Partnerzy, nie w ciemię bici, ka- ~Je wspoł~łaschlem fabryki kara.bi-
ref?' OR"r~nic7eń tvczacyeh i now maszyn wyc • 
wstf'"U do domńw· ~rv. s ę prawa I b' Płani Mi.ohmh1!Jna zahmałła ręce i po-

Nie 
"
' l „ · b d 1- d f h z d ł • • • • ieg a natyc 1ast do so tysa. 
nno v.'lt~C e ZR: n nc uc~ur a a zonie CIOS n ozem 

szr-zać rrrzerf11i'knm "n.fs-fwnwym, woi- ' Sołtya wezwał . do sielbie przyszłego 
slunv.vm i t. d. Mntliwe. ii zastosuje ..sd••.a. ,..1,....sle -•pomi-n-I- ·-e..t1.o faibrykanta 'broni i ka.zał mu s.zcz.egl''ło-
sie nnwet ottraniczenfrt WZfFled<'m rira- • ~ & „ -.łiiii ..,... mr JUlj - l:..,... w w~ opowiedzieć o swym pobycie w Łc-
cot1•ntkom 11ry1vatn.vch tnstytrrr.Ji i 11rzy pierwszedo mul zon ho dzi. 
we;~c1•1 dn Ttas~ma beda wymo~a~e ~ó· Gdy Romuald Białowidki prosił 0 rę~ . gentne potrawy, a tybyś ciągle żarł flaki Gospodarz nie ukrył przed nim na. 
wntł'.v no<:-1„„„„,fl wlasnego orzedsiębwr- • kę mło<lą wdów'kę, Helenę świaitłowSiką, z kapustą, wet swych intymniejszych przyJód-miłos 
SfW" tłor'1od„\\'erm. . I ta ciężko we.sibchnęła i od.parła drżącym Pan RomuaM da-rem.nie zak.litnał mał nych. 

Wfa·dz~ chcą w te" spn!;0h 7.aJY"b·ec 1 gło5em: żon.kę, by przestała ws.pomin1ć niebosz- Sr,ftys wysłuchał go uważnie i wresl-
defraiinaciom. tak często popefnlanym I - Zgadzam się zostać twoi~ toną. czy1ka. Heledn wprawdzie po ka:bdej kł6t eie ośwhdczył: 
przez hazardowych ~racz.y. Pragnę tylJ<o, byś mnie tak traktował ni przy·rzeikała mu, że już się wyrzeknie - Wpadl~ście w ręce oszustów! Ta 

Przeriisv beJa równiet SZC?;egńfowo jak mój pieirwszy małtoneik.„ Takich lu. wnetkich uwag i porów.nań, lecz po pię- fabryka z pewnością wcale nie istnie:e. 
omawiały kontrole władz nad dom ·-rmi dzi mało jest na świecie. ciu minutach znów sięgała do a.wej •rb Nie bójcie się, nie stracicie swe~o mająot 
grv. od„nw!edzialno~ć ich właścicieli Białowidki zdi<>iył jej uroczys.tą puy. nicy wspomnied. ku. Trzeba o wszysbkiem zawiadomił po 
za wszelkie nad?vcia, pnekrrh.::1.ei1:a sięgę, iż bę<l"Zie się starał być dla niej Nieszc:z:ęosiny małżonek machnął wre.si · licję. 
kom~tencii i t· d. W r~7-'e st1vie·,lz~nia ja:kna,j·czultszym i najrtrO&kliwazym. cie na ~s,z;ysil)co ręk~. Począł włócz~ ~ię I F!anek usłuchał sweg? ~oradcy i u-
Ja!'kraw~ch. nadtr?vć . . w1o.dze :i~da mn!t- Pobrali się. po kn:iJP~-ch 1 szUJkac w w~d.ce ukoienia. dał się na po.sterunek pohcy1ny. 
ly w kazde1 chwlli zli.hvzdowat hn.~"'10. J ... ··"" _,, b' __, . Które, ś nocy, gdy wrocił do domu I W wyniku przeErowadzonego śle&-

c 1 b · · · d d . 'll&. naza11.nn: po ll<IU 1-e roq>ocz'ry się .. . . . e em zci e1preczen;1. i,;ę pn,( 71a. . . ki p . H 1 . moono p11any, zona swoim iwyez:i1em, twa arentowano A ek.sandra Grz111b~bka 
ł l .1. i i •h k . pierwsze niesnaisi . atu ~ ena za wie- ł · . t , 1 , r ... • 
a no._c ą za~ran c~nv~, .:m.:> 1rc.1ńw •t d łó~lk· tret g . paczę a mu czynie wyrzu y, ~zna.eza1~e, Stefana Jagodzińskie-go i Michała Ryba-

pr1ewidvwane sa ::>ewne O!!r::rnkien:~ . !~!g.on~ałż~ink~~ p<>r swe 0 pierw- it jej Ant·oni nigdy nawet piwa .ni~ tknął. I ka, znanych władrom oszustów. 
ktńrvm bęóa podleirafy nsoby prawne. . Tym razem Romuald ~ra-c1ł Jut pa.. Franek poznał w nich swych łódz-
ubr~ ""aiace !'ie o konce!'"j~. . ~an RomuaLd gorą-co ,Slę temu~ tprze. nowanie Jnd sobą. Porwał ze stołu nót, kich przyjaciół. 

Jak nas lnformuia· ~stnfeł·e iut kilka ctwtł, lecz w kotku ~tUliał u~ptć. , puebił nim po:•tre't znienaw~~011ego An Sąd sikazał Grz}11bał'ka na 8 nriesięcy 
kr~lnwvch prl'edsiehinrstw flrans•'lWV<'h, Wd.nasitępnych dati~h znow wyiniikfy tosi~ i naSitępnie ~a.dał cios Ia.menlują-cej Jagodzińsk:.ego i Rylba.ka po szOOć mie~ 
ktorP nn'lią sie z zami~rem uruchomie- zatar,,,i.. . w ntebogł~y małzon<:e. si~ więzienia 
ni~ ńom'1w trrv Md M!~ki·em m11r1em, Pani Helema ciągi': pOt'ównywała. Ro Nadbiegli sąisiedzi. Jak się okai.ało, · 
w Z::i1rnp~ne~ .. Krvnit;v ~ Ciec~1od11ku. mual.da. ze siwym. p1erw1izym męzem, Helena wsi!a.ła pow~ie rani·ona. Wti-. 
W Otwocku 1-uz orz~ ri:l\1em został WY P~z~z.rtap\ic poo kaix:lym w1.flędem wyt.. wana do nie1 pogotowie, które ucbłelilo 
••••••••••••--··· szosć niebos1Jczykow1. jej pcmo-cy lekars.kiej. 

- Mój biedny Antoś był o wiele Białowidki , znalazłtszy się przed ~-
sprytniejszy od ciebie - mówiła. - Mój dem, szczegółowo opt>wiadał o swem po. 
Antoś tak nie chrapał jak t-f. Mój Antoś I ży·ciu małteńskiem. 
był urodzonym poetą i lubił tylko inteli- Skazano go na sześć tygodni au.•2'tu. 

„Dobrv Wieczór" wyst<muJe d7iś z •••••••••••••••••••••1••••t••••• 
premj"'rą olśniewafące~1 kalejdr1skopu 
siafu. barw śpiewu. tańca i śmiechu p16 
ra dr. P:etra$i7kn R. ~oma i. K. Brze­
slde1?0 p. n .. ,Kle)notv todzi„. Rewję 
starannie wyreiyscrowa~ kier.,wnik ar­
tystyczno - lite~ncki . ,D.Jbre~o W :e­
czoru" - Kaz!mierz Brz~ski. przy 
wsnótudziale bal~!m !strn '7.y~mu·1ta 
Patl< owsk:e!?o i kapelmistrza Stanista­
wa Sternblic<t. Zapowiada Aleksander 
Aleksy. 

z obrazów. które n~leiy \\'ymiemć 
są: „Pri11cessita'._ „Mańka \:Vyptosz", 1 

„Rvtm· KuJaw1aka": „NM:kl • li~yn i c'v!- 1! 
czówny". i wreszc!e sz;ampanski półf1-

Sztabskapitan liubaniew 
Miłość dz1ew1.zęci~ sponiewieranego przez bezkarnego łotra 

Teror satrapów. Roz·iasanie najnik· 
czemme1szych namiętności 

nastęony ftlm 

,,LU NY~' 
llll'BlmBIDlll„ ... „ ... „„„„„ll!lma&m ... „„„„.,, 

~ ' w :.V 1?' ! .J: ,,„..- O~ ' ( ! ' ,• • ~· I I ~,ff'. 't 

~mierfelnie poroJionu 
prqdcm 

24-Ietni Edward Michałowski, maj­
ster tkacki (~ląska 49) naprawiając in­
stalację elektryczną w oborze, znajd u. 
ja,cej się na podwórzu tej posesji, został 
porażony prądem o bardzo sllnem na­
pięciu. Ody przybyło pogotowie, Mi~ 
chałowskl był już maFtwy. Zwłoki za­
bezpieczono na miejscu do zejścia 

1 

władz. 

!lod fiołami somocftodu 
I Na uilcy 11-go Listopada dostała się 
pod koła samochodu 20-letnia Alfreda 
Sztajnke, robotnica, zamieszkała przr 
ulicy 11-go Listopada 137. Doznała 
ona ciężkich uszkodzeń. cielesnych. Po­
gotowie, po udzieleniu pierwszej pomo­
cy, przewiozło ją do domu. 
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Humor dla wszystkich. 
Kazio, przegl11daJfłC gazetę, zwraca ałę do 

of ca: I 
- Tatus&u, co to fest esperanto ... 
- Jest to ogólny, międzynarodowy fęzyk, 

zrozumiały na całym świecie.„ - odpowiada 
oJc:iec. I 

- A gdzie go się utywa? - pyta dalej 
malec, 

- Nigdzie - brzmi odpowledł. 

* Mayer wraca do domu Drzwi ot"Wtera mu 
uowa służ11ca: • I 

- Czy był ktoś u mnie? - pyta, zdejmuf11c 
pat to. I 

- Tak.„ - odpowiada 1łuż11ca. - Bvł ja-
li:lś pan. 

- Aha." Co mu Marysia powiedziała? 
- te pana niema.,. 
- A co on n.a to?„. 
- To świetnie- - powiedział.„ 

- Hm"' No, ł poszedł " 
- Nie„, Dwie godziny si~ał a p11nl.._ 

* 

ló . .\11 

IL •ry ty~odnie i est wyświetlane 
• arcvdzieło §piewno•dzwię­

kowe p, t 

Hea~olJ~i~w~iare minJło 
W roL gł. 

J. KIEPURA 
I Brvatda Hal111 
I Osta_!.!!_le dni. I 
zn~::~e zł. I·, Z·, 3·. 
~oczątek ~eansó~~~odz. 4, 6, ~~ 

Film ten w taonem fonem lc:·nie de­
mon~trowanv nie bedzie 

_._ 
DŻWIĘKOWY TEATR ŚWIETLNY 

,,Ctł91rtU'' 
Dziś I dni następnych. 

Wielki lllm śpiewno • dtwlekowy 

BRANKA 
WODZA 

Żywiołowy dramat. V: któqrm pi~~ń 
pustyni porywa serca zarem 1 płom1 en 

na namietnościa synów południa. 
W rolach głównych: .John Boles, 

znany z filmu „RIO RIT A'', Charlotta 
Kini, Lułse fazenda I Edward Martin· 
del. 

NadJl'Togram: Dodatki dtwlekowe I 
aktualności kraJo~e. 

Początek o godz. 4.30 po poi .• ost. 
10 wiea„ w soboty i niedziele począ­
tek o 12 w pol. 

Szef am1rJki1ń;k.Bi 
wylwórni 

szuka nowych gwiazd w Eurovie 
I Szef wielkiej wytwórni amerykań-
skiej „Metro - Goldwyn-Mayer" p. Sa­
muel Goldwyn opuścił przed_ kilku dnia 
mi Amerykę, zmierzając ku Europie, 
gdzie zamierza znaleźć dla swej wy­
twórni kilka nowych gwiazd. Zależy 
mu na nowcyh, młodych talentach, któ­
re mogłyby zastąpić starzejące się już 
gwiazdy filmowe. 

W pierwszym rzędzie p. Samuel 
GoldwYn chce odnaleźć w Europie od­
powiedniego partnera dla Glorji Swan­
son. Ma to · być słowiański typ męż-

• czyzny. Pozatem stara się . o partnerkę 
dla Ronalda Golmana, która powinna 
mmeJ więcej odpowiadać warunkom o t k • t h · Lili Darni ty. Nowi aktorzy muszą po-W S Z y S Iem p O r OC . U siad~ć d~skona!y ~ąos _i. dobrą dyk~ję. 
Zna1omosć angielskiego Języka me Jest 

NaJwiększe nasilenie grypy panuJe ·w Kre- konieczna; · 

kowie i na Sląsku - Ostrożnie na ślizga w- Jeanelte Mac Donald 
kach! Ch.oiokl już są! zdobywa coraz Jł!iqkszą sławę 

Do zakłada fotograficznego przychodzi mło- Na firmamencie filmowym zajaśnia-
da dama i oświadcza: Jak wynika z meldunków, · nadcho-1 Dzieci czekały na tę chwile z utęsknie- ła nowa gwiazda _ Jeanette . Mac Do-

- Mam tu zdjęcie 6 na 9 .•• Pan będzie ła,. dzących z całego kraju najwlększe na- niem. Nareszcie mają już ślizgawkę!... Id 
ska~ powiększyć to zdjęcie, ale mam jedną silenie grypy panuje w obecnej chwili P!ękny ten sport w dobie obecneJ na w ci.ągu krótkiego czasu artystka 
prosbę." • I ": Krakowie i n.a ~ór~ym S!ąsk~. jest Jednak I stała się na całym świecie najpopular-

- Mianowicie?„. S~p1tale krakow~kie i miast. gorn~sląs- . bardzo niebezpieczny. . . niejszą gwiazdą filmową. Karjetę swą 
- Czy nłe mógłby pan nóg i ust .zostawić ~ich są przepełnione. ~horymi: Ep1de!Jl 1 Cienka, warstwa .lodu _łatwo ~oze się rozpoczęła Jako. skrom.na śpiewaczka w 

tak Jak sq., Ja ma przebieg złoshwy. Kilka osob załaf!lac, P~W<?du1ąc m~s~czę~hwe wy- małym teatrzyku. Już -wtedy jednak * zmarło wskutek grypy. I padki zato~1ęc.1a: Kro~1ki p~sm kra10- zwracano uwagę na jej miły i piękny 
Nauczyciel podczas lekcji powiada do chłop. • .w Warszawie epide.mja ~a łagod- wych, ~otu1ą ~uz na.zwiska p1e~wszych głos. Przed wstąpieniem do państwa 

ców: me1szy charakter. Szpitale me odczu- ohar sh~ga~ki na cie!1klm lod~1e: , ' X muzy występowała w „Metropolitai-
- Człowiek nle powinien się wstydzić swych wają nap.tywu chory~~ n~ grypę. . , Ro~z1~e i na,uczyciele _P?Wm~i z~ro ne", zachwycając publiczność swym 

czynów. W przyszłości, gdy obierzecie sobie od- j Natomiast w Lub~im~ hczb~ chorych c1c ~z1ec1~m U\' agę na g10zące im me-

1 

śpiewem i wdźiękiem. . 
powiedni zawód, postarajcie się tak pracować, , na grypę wzros!a pięc10krotme ~ sto,- bezpieczenstwo! ** Prawdziwą sławę zdobyta Jednak 
aby kaidy mógł was zawsze widzieć„. Nic nłe s~nku do la~ ubieg~ych. W Łod~1 daJ.e . * . . . . , w „Paradzie miłości". gdzie grała rolę 
powinno ukrywać się przed światłem dziennem. ' się we znaki stopmowe wygasanie epi- W mia~tach ukazały s1e JUZ pi~r~- despotycznej żony Chevaliera. 

- U mnie to będzie niemożtiiwe.„ _ mełdu- I demji. W Wilnie choruje na grypę prze sze choinki, ~no~z~c ze sobą. tchmeme . 
fe Morycek. szło 5000 osób. We L~owie ~reszcie zbliżających_ się s:v1ąt.. Naraz1e _.am~,to- T.wórea , fu(~r,yzmu 

_ Dlaczego „ epidemja grypy szerzy się z mesłabną. r6w na ch~mk~ Jest Jeszcze mew.1eJu. . f 'l . dź . k 
- Bo fa chcę· zosta.: fotografem_ cą siłą. ' Ceny wah~Ją się od 10 do 30 złotych •. a 0 ·· 1 mre '!'1'l owym 

'I- Lekarze przyp~szczaj~, że • nawet wyzeJ. .•. · Twórca futuryzmu włoskiego, ·Mari-
Ro7:'11owa w kawiarni: z nastaniem mrozow ep1demja wygas- o nettl, wziął udział w ankiecie, urządz-0-

- Czy ta pani . z kt6r11 byłeś wczoraj w tea· nie w całym kraju. Główny urząd statystyczny podaje. nej przez jedno z pism włoskich na te-
trz 1 t t 1 żo 1 •: że w Polsce mieszka w obecnej chwili mat przyszłości filmu dźwiękowego. 

e,_ esocz;:i~cie.:ę ..;; mł dobre." Tylko pro. Woda w sadzawkach podmiejskich 287 osób w wieku Marinetti oświadczył, że film dżwięko-
uę efę, nie mów JeJ 0 tem„. pokryła się już cieńką warstwą lodu.' ponad 100 łat. wy Jest bezwzględnie sztuką bardzo 

-- wielką. Mimo iż ma on licznych jesz­

TEATR MIEJSKL 
Występy K. Junoszy-Stępowskiego, 

Znakomity ci~tysta K Junosza-Stępowski 
wystąp• jut tylko 3 razy w sztuce Carpentiera 
„Papa Kawalet„ w której kreuje pop'sową rolę, 
a to: d'!:iś w poniedzfałek, wtorek i w środę. 
Ceny biletów zn:żone 

Hallo! To d „ ' ro 10 ... 
PROORAM ROZGLOŚNI ł óDZKIE.J '1920'' wyg~. d1'. ~zim' erz Kumaniecki, p:of. 

„POLSKlf:.00 RAD.TA'', Uniwer. Jag· ellońskiego (tr. ~ K;akowa), 17 ~-
• • 18.45 Muzyka lekka z kawiarni „Gastronomia" 

PONIEDZIALEK, dma 15 grudnia 1930 roku. w Warszawie, 18 45-19.10 Rozmaitości, 19 10-
Godz 11 58-1205: Sygnał czasu z Wars~a- 19 25 Komunikat Izby Prz.im w Łodzi i o-dczyt. 

wy i hejnał z Wieży Mariac.kiej w Krakowie progr, na dzień nast„ 19.25-19 35 Muzyka 2. 

12.05-13.15: Muzrka z płyt gramofonowych z płyt gramof (tr. z W .wy). 19.35-19 SO Pras-0-
firmy A. Klingbei. Łódź, Piotrkowska Nr 160. wy dzienn·k radj„wy [tr. z W.wy) , 19 S0-20.()(> 
13.15-13.25: Od-czytan:e pro~ramu dz:ennego i Płyty gramof. z Warszawy, 20 00-20 30 Odczyt 

TEATR KAMERALNY. repertua.r teatrów i kin. 13.25-15 SO: Przerwa. o muzyce wspókze1mej, ibstr-0wany ply!am1 
15 50-1615: Lekcja jęzvk:i franl.u•kiel1o (trans. wygł, red. Mateusz Glit.ski (tr. z W-wy) . 20 30 

Cykl przedstawień po cenach najniższych, z Warszawy), 16.15-16 45 Program dla dz!ect Opera z płyt gramofonowych. „Madame Butter-
W związku z kryzy.sem gospodarczym kie. starszych• „Jak samemu zrobić. zabawkę" (.oz- fly" - op. w 3-ch akt~ch Puccm i e~o _(tr. z W.) 

rown!ctwo daje cykl przedstawień po c'enach doby cho 'nkowe) - orrac. Maria Wertnerówn.a. Po operze 1<<>ncert z p.yt gramof felieton p. t 
najniżuych orl SO gr do 4 zł .. a więc: dziś w po- Program dla młodz'eży· O bohaterskim koniu' „L-0ndyn we śn e" wygł. p T. Drzewiecka (tr. 
nied21iałek i w środę „Lekkomys1na i.iostra", a ' - wygł p, M. Maszyński (tr. z Warszawy), z W-wy), 22.50-24.00 Komun!katy_: meteo rol, 

· we wtorP.k rekord·1wy „Fotel 47". 16 45-17 15 Muzyka z płyt gramol. :r; Warsz.a- polic., sport. i muzyka taneczna :r; Warszawy. 
W czwart„k .,święty płonued" wy, 17.15-17.40 ,,Polski Lisi.opad 1830-1918-' · 

TEATR POPULARNY. 

Dziś, w p-on : edziałek, we wtorek i w środę 
wzruszająca slfuka żydowska Gordina „Mira 
Efros" z Ireną Horecką w roh tytułowej, 1 

W ctwartPk wzn.owienie ~łośnego melodra­
matu amerykańsb.1ego ze śpJiewam.i i tańcami 
,,Broadway". 

Doiazd tramwa'ami 5. 6.9 . 9, 16 
Początek przedstawień 8 i 10 wiecz, 

W soboty niedzie e i święta 6. 8, 1 1• 

cze wrogów, zdobywa sobie 'z każdym 
dniem nowych sympatyków. Co do 
teatru Marinetti · wyraził przekonanie, 
że poradzi on sobie jakoś z obecnym 
kryzysem, lecz · przyszłoś~ należy bez­
wątpienia do filmu. 

Nowiny 
tąptralne i filmowe 
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PoJVitii ero1Yczno-krYtninalna • 
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21') Napisał ··. dla „Expressu" · Jerzy Bak. 
Streszczenie początku powieści. J odparł Rohr - Ale wydaje mi si·ę, jak- władzom w wykryciu praiwdziweg~ zibro nów wisi niepozorna tabliczka z inapi-

. Do l<of!!i~ariatu ooh.:il zitlosi• !>'e o g.:i- gdybym pierwszy raz słyszał dopiero to dniarza. A znaleźć go pan może w jed- sem: 
dzmie Z·eJ w no..:v dr. M.:wlw5k1. którv nazwisko ... Zupełnie zap·omni·ałem o nem t•rlko mie,:15cu·. w ,,Akwarium". Nie - „Salon piękności. Otwarty od 9-eii 

. zamel~ow3I dvźurnemu or .mdo\\I nikowi. że . · t · ·, t 6 ł · ik ,. ·' 
wra..:ai~~ z Ra:łzvm1na wła~nern aurem. na-1 LS meni u e,,,o cz ow1e1 a... zna pan wi1dc1cznie tego lokalu? Słyszy zrana do 7-ei wieczorem". 
tkn:at sre orzed routk:1m1 na truoa 1ak1e1oś - Czy często przebywa w towarzy- pan o nim po raz pierwszy? Pozwoli pan - Czy był pan wewnąitrz? - zaipy-

· meż.7.vznv o zwee:łonei stlowie Z zezn 1ń stwie Sagańskiej?„. że p.odam panu lkil'ka szczególików o ta.ł Czerniak. 
doktora M1anows.k1el(o wvnikalo że zarnor- 1 N' ód · · .:1 • ł · h ł d ł 
dowanv zo.;tal n1eiaki Wiktor Sa.1tatisk1. maż Wł-: . Lot y m~ WdzlU;Zl~ emc lC razkem„„ tym bardzo ciekawym lokaliku... - Owszem, by em„. - O• 1Par wy-
nrezwvkle 01eknei tan.:erkr .z „Czarnes:o Ml:v asme o mme 1w1.„ zemu a urat Czerniak p.rzerwał na chwilę czyta- wiadowca. - Wkradłem się hm :p od 
na··~ Uvzu:fnv órzodownfk wvdclee:owal na . dzńś spot1kano ich razem?.„ nie i zwrócił się do policjam.ta, stojące- pretekstem 5GJ:rawdzenia Tur wodociągo.. 
Jt?1et'>ce onestcost"".a onsterurikoweii:o Mar-I - Czy ma go pan bliżej?.„ - badał go ciąiiJII·e p•rzy drzwiach: wyich. W poczekaJni siedziało killka ele-
M~:~~!ski~~órv odie..:hal wraz z doktorem dalej Czerniak · - Czy ten pan ieszicze czeka? ganc.kkh dam. 

Na m1ei'ice zbrodni przvb:vla komisla - Rozmawiałem z nim dwa, najwyżej - Tak jest, panie 111acze1niku„. Pdkoiówka wprowadziła mnie do lku-
~led.:za. w O'ioha.:h naczelnika urzedu śled- trzy razy.„ Od.niosłam wrażenie, że iiest - W.prowadź go tu natychmiast!.. chni. Zdołałem tyl!ko slkonisrtatować, że 

kcze1to ~zdernrab. knmłsarza Skurskieii;o 1 le- to człowiek intelicSentny i uczciwy Poli~ant W'11bied„ł z gabinetu, leoz po mi' "'s-''-a ... 1"e skła·da si'ę z ~-1'llku 1bardzo e-
arza sa owes.to Rohra. lecz truoa iuż nie Al . . "'. ··· "' _, r "" ~ a• '.K. 

było. a. w.raz i nim · znikł w taiemnicz:v si;>o e w te1 g~atwamme trudno naprawdę chwili wirócił z zabrosikaną miną: feiktownie urządzonyich salonów. Podo1b-
sób _Mar.:1<;zak i d.r. ~ianpwski. . orzec. ~to 1es·t łotrem, a kto uczciwym - Znikł, panie naczel'niku.„ Kazałem no wieczorami zibiera się tam bair·dzo wy 

l.:iern1~k urzadztl ~hlawę. podczas któ- człow1ek1em... -mu azekać„. Sam powie·dział że musi tworne towa,rzystwo. 
rei znalezrnno na szoc:;re ouc:;ta flac:;zke od _ M · z · 1'. · . .t- · d ' 
ben.zrnv W rowie orzvdroźnvm znaleziono . a ~an rac!ę:„ . a.p~mrue .1smy o m1ec za.raz Ou,pow1e ź.„: C d 'ł .. 
l~k 1 e1tn~ nawt>ół ohłakanee:o starca. a w te- ntm Z'ttpełme.„ Juz Ja się mm zajmę„. 

1 

- Proszę s.prawodz1ć na dole, ozy wy - zy przeipirowa zi pan na mie1-
s1e wvkrvto zwinki dnktora Mianow~kieii::>. Za oknami już świtało, gdy Czerniak chodził... - odqJarł Czerniak il<itóry nie sicu jakieś wywiady? 

WkM'•lku mateziono równref nieorz:vtom- opuścił mieszk:mie Robra. był b''najmniej zasllwczony u~i~ na- - Tak jest, panie naczelniiku, ro:z-
nesro arc1szaka z orzec;trzelona re1-a p.... O .< d · · d t · d ł d d · 1' 'ał m doz"""'cą lecz on w1"doczn1'e 
sterunltrwv zeznał. że napadli nań ·jacyś • l<o zm1e wun"l.s ei prze po u - awcy tStu. maw1 e z v·• ' , 
n.i rznanl o~ohnkv. ktńrzv zaciae:neli i.to Ćlo !llem Rohr odwiedził tancerkę. Leżała Wie-cl-ział z prakrtyki iak się nadisyła dą.gnie z tego pirocederu iakieś zyski, 
la~u wraz .~ dokto.rem Mianowskim i tam 1eszcze w łóżku. tego irodzaju anonimy. Gd)'1by go nawet ~dyż zachowywał się z wiellką rezerw~, 
J:~ dzao:t~zehh. Co s1e stało z trupem - nie I Na wszystkie jeffo pytania odpowia- przyt·rzvimano niicby to nie inomo.ffło. Wy oświadozająic, że K wejtysowa jest bardzo 
wie z1a1. et ł „ . 5 1-·· ' 'J;' ·" • • • • d · 

S'aizatiska stwiercfzila. że dr Mianowski a a w'ł'.m11a1ąco. Tłumaczyła się, że jest I kręciłby się, że nie wie nic o liście, że ucz,c1~ą .niewiastą i :prawa. z1 wzorowy 
b".ł ich domnwvm lekarzem t znal dohne senna, ze późno wróciła do domu i że ktoś mu wsunął go na t11lircy i za złotów- tryb zyc1a. Szewie, mieszlka1ąicy na. par. 
Je1_ m~~a z·, hmvc~ tródeł Czerniak dowie- cała historja WCZ()I'ajsza wcale ją nie kę kazał z<>.nieść do 11lrzędu śledczego.„ terze zeznał, że w nocy zatrzymu.;·ą stę 
d~1al <S1e .~e ~r . Mianowski kochał sie skry- obchodzi A · _.:1d 1' t · b ł · pned dOllllem J'akieś a·u.ta ale co się dzie 
cie w nlektte1 tancerce. . . , . .mozie <JIU awca ~su me .Y rzec:zyw1-1 · , , . ! . . Wł 

W tvm czasie ooinie ouhliczna ooru„zvł . -;- A więc znowu QltuLasz się mgłą ta- śc1e auto:rem anonimu?.„ Nie nMaża~by 1,e .n.a gorze ~ego. rowmez me .wie: , a-
fakt nas.tłes.to zmkn!eda svna z~aneii:o prze- 1em~1cy? - wrzasnął Rohr, tracąc pano- się z ipewoością... Mói!'ł przecież prze- sc.1c1el pr~lm mie_s.z!ka n.a mne1 .ult;y 
mv"łtl~~~; _ t1rzvstomesm młn~z1erka - l<a- warue nad sobą - Przez cieibie nie śpię słać po-cz.tą„. RoZ!lllyiślania Czerniaka więc wogoJe 0 mczem me ma ipo1ęcia. 
rola Zie "'k1e1to.. Konferan~1er Czarnee:o ły h h al · I' . d ł . . p t · h lok t · Ć1W w tym domu 
Mł\l'tta„. nrw~ki.' widl'ia.f' ~o ' no ~~z Mtat"i po ca. c . nocac ' . armu;ę po ic1ę. e- przerwa z,nowu poh01a11t. który wszedł .oza em mnyc a or 
o 1!'.~dzinle li-ei krvtvc1nel!'o wieczoru. w ie: nerwu1ę się, a ty mi potem odpowiadasz, do gabinetu i za.meldował: niema„. . 
<lnef.z krt~i~ nr_iv'ull:v ~adz:vmińskiei w to- że jes.feś sen.na? _ Po'ricjanit. 'n~ dole widział jak wy- Nairazie Czer·ni~k nms1.ał. poprzesfać 
W3T7vstw1e -~~1!'.aftckiel!'.o · N' ffd · . .:1 • i t L • h d 'ł l . ł na tych ~ąpyich wiadomosciach. 

Pewneen dnia ~ae:ń~ka inalazla w ła- Ls Y ru;e w1~zta1.a g~ a:~ z1ry-t?wane c o z1 , ~ e go me zatrzyma „.. • . . . . 
~fence .. ,pr7vlee:fel {jo iel onkoiu w hotelu. go. Zrozumiała, ze przeciągnęła 1uz siru- Czermak machnął ręlką. PohCJan1t wy Tego dma 1ednak zdanył się drugi 
list onrlni'canv o~zez „oazta" nę. sizedł, zamylkając za soba. sZJCzelnie wy.pade.k, !który również rzll'cił snop 

1 
Ki,'!1 ' hvl flhw_,.-oa-t'• - nl.e wiedziała Ta- Uśmiechnęła się kus1ząco i rzekła drzwi. światła na fajemnkzą tbiro·dnię. W go-

Jemn „„v oso "'l'i wvznil lei w lf~cle l!:oraca · t ' . ł · · h d d 
mi'n~ć ; ; t<iorMn sle do niei n~ d,.;iewiatą innym onem: Na.oze1111ik U't'zęidu śled·cze.go zabra _dzinach w1eozornyc srpirowa zo111•0 o 
wieczńr za11)ac7~lac :7.e :w onknlu ~11 -: 1 bvć - No, nie gniewai się na mnie„. żle 

1 
się do odczytywania dalszego ciąigu l'i- urzędu śledczego nocnego. si1róża, który 

~11'.'mno i ;nie· wo.Ino ttri z~.mienić ze soba ani się wczoraj czułam.„ Nie mogłam wystę- stu: namówił poko-jówlkę, Anielę Różycką, 
slo0~~7ttaC'znn.eł onrz~ ·ńdwledza ia talemnl- pować„. ·. • . . . - „Mi<e~ci się on w domu ipirzy ~ky aby wsypała. truiąocy .IP'l'?~ze1k do ikieliisZ-
cm ·„pgi'' w macce i ltelmie na !!''•Wie Por- - A baw11ć się do ptąte1 nad ranem SieralkowE1k1ego 36. Są·dzą'C z pow1e.r:z- ków w poko1u Sagańislkie1. 
wini sz~ti'm zmyclrw. so"dz::ita kilka s.tJ· mogłaś? chownegn wy.glądu kamieni-cy, trudno Aresztowano go w chwili, gdy wy-
db7ln w c1<'nmvm oo!<oiu. nie mówiac do sie- - Nie zasnęłia.1bym wcześniej„. Mia- prrzy;pu~cić że na pierW1S.i:em piętrze mie chodził z jaki.erś podmiejskiej lk..11ajpy na-

le :ani <:fnwa. · ł I Lól gł Wł · · dl t ' 
1 

d 1 b' · · ł ·· w miedzvC'zasie dr 'Rohr oc a.m sza ony o- owy„. asnie a ego sziczą się CUJ owne sa ony, ga, mety 1 WIJ>'O p1~amy. 
tliekna tancerka · prnponuie ieJ b~3T~:fa~! l wyibrała.m się n.a tę przieiażdżikę„. No, pierwszD«"zę,dna irestauracja. A jednak Jan w unędzie śledczym s,zybko o­
JP"'" „,.,„J.~~t~„ c:..,"'"•'·' ,.,,,,,r_,„· .;p w n!Prw nie gniewaj się na mnie„. Zdejm palto i łatwo się pan 0 tern przelkona, że słowa p.rzytomniał. Czerniaik p-rzyisrtCJJPił !llatych 
ST.el chwih. lec.z l!dv lek_'!r~ !'l~wiadc7.a . ~e usiądź przy mni·e.„ Czy nie widzisz jak moje odpowia.da1ą ca~kowicie prawdzie. mia-st do przesłuchiwania. 
krvtvc1n ev.n W•h·mru wid zrn r la e:dv lm-1 tl ff} d ? Wł . . · - JL • d · · ? L . • ł 

· p,...wata ht>n7v1:1e w aotPC'e, ~ n:ict~pl'le uda- e wy 5 ~ ~11'! . . . · asctc1e iKą !ego re yin ego w -swym ro- - Jak się nazywa·c1e. - 1u;rzn11a o 
ła .o:lt- do m1e„7.ka11ia doktora Mfannwękiee:o. Spełruł lei zycz.erue. U~iadł na skraju dzaju lo'kalu 1erst 7mana na bruku war- pierwsze pytanie naczelnika. 
t::inc-P;'<::i u~e1tla ieii:o prośbom. zmuszaiac ii;o łózka. . szawskim kokota, Henny Kweótysowa, o - J:tn Pasterski ... 
do m1lc?t>tt1a. Zarzucił . . ~-1 Lt. . . n ,n_ • • ś Od . n_ d 1· .. 

Pn kilku dnia·h 1 1 1 
kl ~ a mu ręce na s•zYJę l pr ... 1~- KJ ore1 pewme pan nacze~.m.1K cos-me-co - 1a,"- aiwna piracoiwa Lsc1e w 

gańo:kll'e:o Twarz \v~nao:~o"~~;/;r:ienio'n~: gnęła wargami do jego czoła: już sł''IS.zał. Przed killku laty K weiit)'!SO- ho'ie!lu? 
lecz tancerka ooznala meźa oo uhiorze. - Taki duży, a taik się potrafi złoś- wa o&'k3.rż.oina była o za.mordowanie wy- - Od dwuch lat, panie komisarzu.„ 

P~tynel. nncv taiE-!J1niczv „oaz" znowu cić„. To nJeła·dnie„. No, pr0gzę sie.dzieć strzałem z rewo1lweru pewnego SJtude.n. Uczciwie pracowałem„. Pan ikomis:i.rz 
zapn_w1ed7.1ał o:wli wizvłe . W tvm o:amym I grzecmie„. No, proszę„. ta w gabinecie restauracyjnym. Stwiell'- rozumie sam jalk:i. to ciężJka praca.„ Ami 
cza~1e orzvhvr do ~ae:ati~k1ei dr Rohr K łd ł . d ł d • · d d k ł · d · l · W · ł 

Na1tle w razience rozleiraia sle Jakieś dł o rap zshUJI1ę ~ł s.tę o po owy na 1hzo~I~ wilnow'.czdas, ze .. mor u
1 

?' . onacLda w ie ne1 nocJ_ w': ndeJ... mzroz , -czy
1 

w upa 
szmerv. Rnhr .otwiera drzwi i c;taie zdum10 • po ogę. oc wy-et 1ą w swe ramiona,,. c w1 1 s ei eip't'eSJI mora n~ 1 o · a.no - 'W1SZ)'IS'Lt.K.O 1e no„. aWJS1ze iarowa-
nv, Na_ ovtani~ ~ae:ańckie~ nie chce odoowie-1 zapom.inaia.c o wszystkiem. i~ pod opiekę lelkarza-1P5ychja.try. Dzię- nie„. . . 
dzt"pf! dknl!o w1d71al w fa"'k"nC'et. R L W tym samym czasie (o godz'i'"~e 12 ei' k1 czemu przebywa ona obe•cme 111a wod- - Macie lt'odzmę w Warszawie? 

o czas 1''>l'm4'WV tirn ura ora z oorem .... - oś · · · 
w timec1'u · ur1ędu śledczego padł nagle W południe) Ozemiak siedział w swym n Cl - nie wiem. - Je<E~em wdowicem... Dzied wy-
strnł i ~ohr zost-ał rannv I gabinecie i przeglądał jrukiieś papiery, Falktem jest jednak, że Kwejtysowa chowu'.ą się u h1aiłilki„. Kfoiby 1Się tam nie-

Czl'r~l~k p~dstepem d_owia.du!e sie od n.a progu stanął policjant z listem w rę- UJ1'Zą·dziła sobie w swem luksU1Sowem mi opiekował?„. Ta'k .p:rzyinajmniej ma-
Ilonv Z1e1rńc;k1e1. te brat 1eJ. oode!rzany o :1_ • :k · 1 · L- • '" kt ·. ł · d h ł ~ i· · k · 
zamordowanie ~ae:afic;kie1ro. ukrvwa sie u 'KU. 1?~es~ ~mu „sa on PUl'MlOSct ' '?ry w a Ją . ac n.ad g o:vą, tros'.x. iwą -o.pie ę i 
do;rnrcv· domu orzv ul. Pradzvń~kiel 17. - Co to? - zapytał . naczelnik. sc1w1e 1est 2'Wykłym domem (p1.llbl1cznym. dobre wychcwarue ... Bo 1a, pro~'z.ę pana 

P.e~nęi nocv w · mie~zkaniu ~ohra roz· - Jakiś pa.n przyniósł dla , pana na- Zwra.ieam uwagę pana naczelniika na te.n komisarza, diham o w)'1chowanie moich 
led i;it dzwon~kt a

1
oarhatu ktelefdon1czne11;?· a czelni•ka _ odparł poli.cjant wręcza1·ąc lolkal .nie ze wzgiLędu na ijego właściciel- dzieci.„ Syn cibowia,mowo zostanie ma-

~dv le{\arz wz1a s uc aw e. o uszu Je'Cu Lis · · ' k I b · h · · · k I · · M hł k 1 dolec.iał roipaczliwv krzvk t·obietv. wzywa t. ę, eoz na prze' ywa1,ącyc tam gosc1. szyiJllstą o- eiowyim. a c opa ittłJ1ent 
jacel pnmf'lcv. W kilka chwil ontem ro,.;led Czerniak otworzył kopertę. To WIS"'.ysitlko, co na.razie mogę panu za_ do maszyny.„ Sam W1Szystika zma.;1sitruje , 
si" druiri dzwonPk. Tvm razeTT_l d,.;wnnil ta- List pisany był na maszynie. kcmumilkować. Reszta zailerży od pana. choć dopiero na wio.snę !kończy dwana-
JMnnlrzv pat. . którv <?znai:n11, że porwar N' b d · d t · ł Radzę zainteresować się tym lokalem''. ście lat... A ~fotkę chcę wy1kiero·wać na 
Saii;?ft~ka i n1m1erza z nia uciec. - „ ie ę ę się panru prz,e s awia , . . . . 

Teł samei n_ocv nnlicl::i zatrzym:iła auto gdyż pan IIllilie nie zna _ pisał n.ieznia- Na .term końic~yła ~tę lreść a:ionimo- kraw1cową. J?zie~czyna I?'a. ;-ai;i1.io<wame 
w ktńrem sied71ała $al!;aft 0 ka 1 f:!rweskl. jo-my. _ Nazwisko moje jest panu rów- wego hsitu, w ktorym bira1k było Jakiego- do hotelowe.i .sfoz;oy, i;r.le JUZ Ja 1e·J 1o '}vy-
konfPra!'cieT „Czarn,eR:o·. Młvna''. rancer- nież niezna!lle NJech:iii inanu wystarczy kolwiekbą4ź podpisu. peris'Wadtl'ję z gbwy. Pa.n :komisarz wie, 
ka o~w1adC'1Vla. ie nre wte o żadnem Porwa- . · -i ;r- C · 1_ "'ł bm" 'alk t b h ,t I ,,_ z · · 
niu i że jechała na.spacer. fakt, ze znam doskonale całą sprawę, ze~t.ai.K. p~fah~WL natyc ia.st J • o ' ywa. w .c e ac[1„. ma~nt~Ją ~1 

która od kihku ty.godni nie daje panu spo przyistt.ąipic do dz1ałama. Pod wskazany dz1edko„. ~1~c <>:ę na talką ł'roJ.es1ę .rue 
r.zerniaik wz„uszył nm;on'ł.mi. koju, a która dotyczy tajemnic.ze-go mor- adres wyd~legowa! dwuch najsprytniej- I 2lgad:Dam. O;ci~ .i:sit?m uczciwy. Dz1e·c-
Rohr :ta,myślił się i rzekł niby do sie- derstwa na szosie Radzymiń'S'kiej. Zna- &zyc-h wyw1a.dowicow, którzy w godzi. ku krzywdy zrno1c '!lle dam„ . 

hie: łem d01birze Sa.gańslkiego i doktora Mia- na,c~ przedw1;czDll'n)'lC'h z.łoży[i na<:zelrni- ~ Dobrze, dobrze„. - prze:o-wał mt.: 
- f)rweski..." Drwęski.„ now5kiego. Znam wszystkie osoby, któ- kow1 na·st~u1ąicy raport: Czerni21k. - A jaik tam było z tą Amie~ą? 
Czerniak podniósł głowę. Spojrzenia re ma.;-ą oO'kolwie!k wi51Pólneg-0 z tą zbiro- - Dom rprzy uli.cy Sierakowskiego - Z Anielą?„. Z którą Anielą? „. 

ich &krzyżowały się · na chwilę i naczel- datlą i oświadazam kateg-ory-cz.nie, że 1 nr. 36 jest jednopiętrowym budynkiem. - z tą pokc",·ówlką ?„. Daliście jej fru-
nik zapytał urywanym głosem: żadna z tych osób nie mogła -popełnić · Na parterze mieści się pralnia oraz jed- cizn·ę?„. 

- Czy„ . . pan m"l jakieś podejrzenia„. t-e~o ohydne1go morderstwa. Wiem, że noi:dbowe mieszikanie szewca. Całe 
~ stosti-nku do konferenc;era? lekceważy pan rno;e sł.owa, ale mimo to . pierWS'ze piętro za'.muje Kwe;rt)'!Sowa. 

L.. - Podeirzeii żadnych nie mam„. - chcę spełnić swój obowiązek i pomóc 1 Na drzwiach, prowadzący<:h do jej salo-

(D. c. n.), 
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P~Yl1f ~ow1 Kf/4oTcAT~ Dziś prem.teral „CAPITOL" 
' o•,, • ~ ·-·-f'' ',i".~• '-~„~~~- ·~ !,o' :,ł I „~. „ ' ''' • • ,,,.. 
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Ceny m1e1sc popularne. Po,zątek w dni powszednie o 4.30, 
w suboty, niedziele i święta I. „„„„ ...... „ ... „„ ....... „„„„„ ...... „ .• „ ... „ ... „„ ... „„. 

MaJwapantalsza tcr•acta. nalwlclcszet GRETV. GARBO 
111Hointcy ek1anq boskiet W/I -

,, 
Dramat zmysł6w, pożą- I 
dama 1 wielkiej m1łośd 

W rolach 
głównych [Dorati na11e1, Ln. w 11yr1s i Nadprogram: Świetna komedia dtwii:knwa 

U ~ li O • p,t .• Moj'ł tona". oraz ak1ualności z kraju. 

' ' , > • \... , ' • " • ~„ , I f I 

KINO· TEATR 

Oli 
J.6dź, 11 Listop.uda 18 

-Dziś Premjera I --

rło lto łtanette 

1 łto łtD • 1 -· łłanette 

K~~i~ta na Mani~ · 
Szampańska dtwiękowa komedio-rewja 
olśni wkrótce k nrymanów naszeao 

miasta. 

I~ 
Rl\MDłł 

pobije wszystkie dotychczasowe 
p{zeboje. 

Grand-Kino. 

~ 

• • • • • " ' • . . . • „ • „ • • • „ 
• • • nie oszctędza nawet królowej. 

Lud daje wiarę jej słowom. Na optnję królowej pada 
cień • • • • • • 

• • • • gdy Ja11inę kat chłoi:;zcze na 
, rynku i wypala jej na ciele hańbiące piętno, wśró 1 ludn 
rozlegają się szemrania: cierpi za grżechy k1·6„ 
lowej. Zwą·pienie zakrada się w dusze ludu -
i w ten sposób • 
- ~ - . . . • • 

• • : :'4 

. ' 

z FTLMU „NASZYJftlK 
z DIArtĄ KARErlrtE 

• • • 

KRÓLOWEJ" 
W ROLI Gł.ÓWŃEJ. 

„ J' j --;.,. m•d• 

'ostatnie Chwilelll ł.anonow~łi 
. Powrócił. 

przed świętami snec'all~ta d1nr<'!b. 

Ceny znlione!! p ~e~er~o~cz~a I A 9,§ŁOSZEt{!! 
~= K~~~.~~:~ 4.= PońUO[~y iMwabne Lekz~v~d~~;i~~~w BEKLAMY.1 

gl(6rnvl!'h, wenervcz 

' 
f nvch i m,..czopłch• 

' " ..,vch 
fPiotrr·owsY..a 70 
~ (?ńd Trio•"•t•'+a) 

Największy wybór przeróżnych pończoch, re·1
2 

Czvnna . od 8 rano do. 9 wieczór, . „ kawiczek, skarpetek. reform, apaszek, szali, -'"I: 1d 11-12 12-3 przv1mu•e lelcan:·lc1""ó1e do itaut 11ajf:-.niej, Pierwsze wf t 
Jl chusteczek, swetrów, pullowerów i wiele in- 1 ~ g_ W o iedziełe i święte od 9-2 PP• Połsee Biuro Inform. l'ra sowyc h 

Tet. 181-83 
Pr?vlmu;e nd 8.30 
d„ 10.'30 rano. od 1 
do 2.!0 on.. od 6 
d"' 8.'.!0 w„ w nie­
dziele i śwleta od 
10- t-ei. Oddr.ielna 
poczekalnia dla pa·ri 

~ = nych cudowności po cenach zniżonych tylko • Q. . Leczenie cnorób: ul. PIOI· 1ko•mska 's t~1. ._ „ O·.fl. 4 • "2:e'. w Domu Pończoszniczym·· ~;; lłenerycznyc11,_mo::z3i:tfclo:uvch .,. wr 16 VA ·-< · := :!7" 1 skor11v<11. 
E~ . Mar i il n il LEIHKOWICZA o~ ~adanie krwi i wydzielin na syfilis iłrv:t>e' ' I: g ~ l'J ~ W 0 ~ ~ •011sultac1e z aeurolo!!1em t urologiem ,Dr, 
tl - p· t k k 46 t I f 152 91 ' 1t'r1~ Gabinet światło-leczniczy DR. MED. Dr. med. '. Dr. med. SDTfl MER 
i:l " IO ł' ows a . ' ee • '' . . >er ' Kosmetvka lekuslc:a. xa· „ ił „. Nl!ll WftRK l . 
ci:l Nadeszły ,i:ekawiczkJ balowe oraz -~ajnowsze :g\i Oddzielna ooczelcalłu a dla kobiet. H B"'"'Bkowsk~ 11IB\llłl11Sn1 nu 1•1 . . • . 
. wzory reka:v1czek skorkowyclt, ren1fercwyc1vo Porada 3 złote , tłl łl y . occc1ałm;ą 1;:.10 Criorobv skóriit Ul 6·QO S1mma 1 

wełnianych 1 trykotowych. , · · · • . •ó? skórnych wcaęrvc:zne. lei:ze- • t f 220 26 • 
"'oeecieee9ee&eeeeeeMeeee„ ........ „., · " CtIOROJ3Y J(OBl~CE I AJ<tJSZfRJA ~enęryc.:!1t1C:h 11ie d;atęnn:ą •. d'a- C~er~ ~:~rne: d;6~ 

ł Komunikacja autobusowa ' łl ~rn[Jl~JDY te. rmom~tr GDA~SKA ~~1:L~~5~8~--~-5:-_J_ u~.fll"'~.x;;:;~vc; ~r:;;:~r~~!re:: I ~::~::~c~~b~::~· 
Ił 

/1 d /1 p • t k , • . OHUl Tel. U9-40 ił Przv_'m od 9 do 12 

O Z I O r O VI . : „OMEGA" winien być w katdy111 do· 1 NAEI\ •nsZYlł wn 'n•ilHie od s-....11 MQN1US;l;KI s . .j od' 5 1b 9 w. 
- mu: oświetla on drogę do uzdrowiani:;J. ł ••• . • • i oci 5--9, w oieli&ie tel. ~7u-eo. ' w niedz ele i łwię-
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Mecz:., ~~~}!:ulowe Poratka p!ęściarzy śląskich nafis?s!!:1~!:.~,!!s::.kich 
W dnfu wczorafszyn• rozeirrane zo· na zawoda.ch „okserslcic:h W todzl Komisja Sportowa Polskiego Związ„ 

statv na ~ląsku następujace spotkan:a N" d . 1 . b k k Warra półśrednia: Meyer (Oe..,.er) ku Lawn-Tenisowego ustaliła oficjalną. 
p:tkarskie: Orzeł lf'C. 7:5 (!n. 06 My- . ie zie na impreza 0 s.ers a orga- " 3 listę najlepszych ten·sistów polskich, któ 
sfowice _ Poli~vinv K. S. 6:2• ?~uch __ mzowa~a przez So~ół łódz1u nie wywo- remisuje z Garnczarkiem OKP). ra przedstawia się następująco: 
ŻKS. 5:0. Mecz AKS. - 32 p, p. nie 'do- rara w:ększego zamteresowanla. Zapo· Wa~a średnia: Trzonek (Sokół) ZWY ) T ) s I 3) 

wiedziane spotkanie z zawodnikami sto clęża na punkty Baranowskiego (Widz. 1 łoczyński, 2 Maks., · t~ arow, 
szedł do skutku z PClwodu nicprzyiazdu łecznemi n:e doszło do skutku, jedynie Manuf.). Jerzy Stolarow, 4) Warmms~i. 5. - 8) 
drużyny v.:ojskow~j. \Vsku~ek tego A. poza bokserami tódzkiemi startowałh Rudzki (~ląsk) remisuje z Klimcza- Forster. Hebda, Mar~zewski, ~it?'1a~. 
K. S. uzyskał walk'lwer. k'.lku bokserów śląskich. Wyn'.ki zawo- ki em (SokóO. 8)_ Lott, 10 - 13~ łforam, Jurczyn~ki, L· ~ 

Zjazd klubów dów przedstawiają się ·następująco: Seweryniak (Sokół) zwycięża przez bhng, Popławski, 14-19) And~zeJewsk1~ 
motocyklowych w Warszawie Waga piórkowa: Gawin (Geyer) podanie się no pierwszej rundzie Latoc- Goldstein, Kołcz, Pochoryles, ~tabl, St~1 

. . . zwycięża na punkty Szczepaniaka (So- kie~o (~ląsk). nert, 20 - 20 Altschuler, Drewn 1:Vsk1, 
W Wars.zawte od~ył się w dmu wczo J kót). 1 Wa~a ciężka: Konarzewski (lKP) Lantner. Nie zostali sklasyf kowam na-

raJszym ZJazd kapitanów sportowych Waga lekka: Lipiec (Geyer) zwy- zwycięża na punkty Niesobskiego stępujący tenisiści, którzy brnl: zbyt ma 
klubów motocyklowych. Na zjeździe O· cięża w dru~iei rundzie przez k o. Sko-

1 
(Sokół) oraz Stihbe (Union) ZwYCięta Io udziału w tegorocznych turniejach te-

~awlano dz ełalność klubów w okresie ras'ńskiego OKP). w pierws7,ej rundzie przez k. o. Pletru- nisowych: Nawratil i Tarncwski. 
z imowym oraz zastanawiano się li<id im- Wa~a pórśrednia: Banasiak IKP) i na (~ląsk). Sędziował na ringu p. Kor- Lista pań: 1) Jędrzejewska, 2) !)ubień-
t>rezami w r. 1931. zwycięża na punkty Wudla <Union). dasz b. dobrze. ska, 3) Volkmerówna, 4) Syro~owa, 5) 

Mistrz W~gier pokonany w Poznaniu 
Pozowka, 6) Orzechowska, 7) P1elewska 
8 - 12) Lilpopówna, Neumanówr.a, Pa-
jąkowa, Stepanowa, Wareszczakm'Ą.· ~ · 

13) Junżanka. Niesklasyfikowane: Ron_e 
eka, Oerserowa. Posseltówna, Rychte­
równa, Skarpowa. 1tlsponialg s~flf:es Pi(śiiar~u Bariv 

Poznański korespondent „Expressu„, waga Anioły, mimo to sędziowie ogła-1Szigiet (PTC). Najładniejsza watka "·te„ Piłka nożna w Łodzi 
donosi: szają wynik nierozstrzygith:t)', który bar czoru. Wiśniewski wyjątkowo dobrze u- WKS. - łfakoah 4 :O. Mecz ~owa-

Dzlęki niezwykłym sukcesom odnie- . dzo krzywdzi Aniołę. I sposob·,ony. Odnosi on wspaniały suk· rzyski roze~rany w dniu wcz?raJszym 

1 
na boisku WKS-u zakończył się zastu-

sionym w ostatnich czasach przez mi- W. POŁSREDNIA: Arsld (Wł - Pal ces remisując z wicemistrzem Europy. żonem zwycięstwem WKS-u, który 
strza drużynowego Polski - Wartę, dura. Ar..;ki Jest bardr.jej wytt·zymał)1 I Do wagi ciężkiej stanąć miał ze strony m:ał znaczna. przewagę nad prz~iw..; 
sport bokserski zyskuje w tutejszych sfe 1 z:..słu~c11 ie zwycięża na punkty. gości Kiss lecz zaniemógł on bezpośred· niklem. 

WIM-A - Widzew III 6:2. Ostatnte 
rach sportowych coraz więcej zwołenni- W. SREDNIA: .1".łJchrzyckf (\V) - nio przed meczem i Warta uzyskała zwy spotkanie 

0 
tytuł ~istrza klas~ C za· 

ków. Jc.les (fTC). Węgier Jest słabym przecl- clęstwo bez walki. Sędziował p. Ertma- kończyło się zasłuzoncm zwycięstwem 
Niemal katda Impreza bokserska wnikiem polaka, któ;-y zasłużenie zwy. nowicz, ponieważ wyznaczony sędzia z Widzewskiej Manufaktury. Do przerwy 

przynosi więcej widzów a wczorajsze . ciężą na punkty. Niemiec n:e stawił się. 01ólny wynik przewaga Widzewa, po przerwie WIM, · I dla której bramki zdobyli: Ciopek i Ko 
spotkama z mlstrzem drużynowym We• W. POŁCIĘŻl<A: Wł~nłewskl t\Vl- 12:4 dla Warty. walskl po 2 oraz Walter i Uptas po jed-
gier PTC ściągnęło rekordową ilość pu- nej. Dla Widzewa Ili _ obie Czadek. 
błicznoścl, która z niezwykłem za;ntere· Sędzia p. Stępień. 

sow;:~~: :~z:i:!~~;ap~:e::;: jest Puhar ,,Republiki'' i ,,Expressu'' Zawody piłkarskie 
wspaniały. Bokserzy węgierscy mają już w r-:kac:h .,Sleradzanki'' w Warszawie i Krakowie 
ustaloną markę I mało kto przypuszczał oi~ Wręczenia nagrody zwycięzcom Warszawa: Le~a~Polonia 5:2 (2:2J. 

· ie uda się Warcie pokonać w tak druż· Mecz towar.zyski, w drugiej !Połowie 

ł I • . • • ro<:z'y1sfość wiręczenia ~J.ubowi &porto.. rawie oraz wslkazał na tudności jakie byli: Maryna, Pir~~:h&zieo'k!, NaWlt'o~ i 
gocącym stosunku A Jednak tak się sta· W sobotę, odlbyła się 'W Siera.dzu U-1 przebiea walk o puhar na zielonej mu. przeiwa~a Le,gji, dla którei bramki zdo. 

o.. trzeba przyznać, ze zwycięstwo ptę wemu ,,sieradunka„ puharu ofiat"owa- drużyna "Sieradzanka'' musiała pnezwy Sza1:1esr, dla Poi0lli)1 - 01b1e Qgirodz1ń­
śc1arzy Warty było w zupełności zasłu- 1 nego przez redaikcję ,,RepubUki0 i „Ex· ciężyć, by osiągnąć pe~nowaJ"ite>ścioiwy Ski. 
tone. Szczególnie popisali sie Arski i for pressu" a zdobytego przez dlrur!ynę foot. I S'Ulkicet$ w polSitad pierwszego mi~ca w Krak6w: Cracovia~Legja 3:0. Cr a co 
łański, których ,,robota" budziła entu- b.alową powyŻlSze.go k11.11bu. ogólnej ldasyfikaoji drużym. W swem via W)"l~iła d-o giry z ·wzema ~ra<:zami 
z;jazm.Nieslycbanie skrzywdzono Aniołę, Uroczysotośt, która odbyła się w lo. końcowem przemówieniu p. Peistrzyń:s4d Hgowemi. Bramlki dla Craeovji m0ih·yili: 

katu „Resursy" miała chara&ltet nie- skie·rował podziękowanie pod adresem Koz.olk, Ro3a i Nazar.Ski. Wisła~Waw~ 
który Jednakże wałczył słabiej, niż za· zwykle podniosły. W .zięli w niej udział ,,Re,publiki" i „Exipres.su" iako iinioj.aito. 7 ·4. Wisła wyetąipiła do giry w zin acz.nie 
zwyczaj. poza przeid:stawidelanti Mu:b6w i związ row i ofiarodawców puharu. ~łabionym Składzie. Bramiki dla wice-

Szczególow.y przebieg wał przedsta ków sipo:rtowy-ch burmimrz Sieradza p. W odpowiedzi zaibrał głos red. Bole- m!l!Ftna Ligi zdc;hyli: Kisi~ińiSki i Woi-
wia się następująco: Mąlkows.ki, komendant PKU pptlk. Sidzm chow.ski, «clóry wislkazał na Z1I1aczenie roz I nialcowski po 3 oraz Lubowieoki 1. 

s.ki, n.aczelniik więziooia oraz ffHłS fe„ woju ~ortu w dobie obecnej„ poparcie i 
W. MUSZA: Wolniakowski (W) - wiatowego Związlku Strzetedk1ego !P· Ka opielkę jakiemi pańJs.bwo otacT..a. sport we R k d Polski 

Schakal (fTC). Walka mało ciekawa. - puścińsiki, na·czew'k miejscowej stnży wsze:Udroh fe.go przejaw.aoh, i ikoniecz.. e or 
Zwyciestwo Wołniakowskłe10 zasłu- ogniowe K. PruSki, komenda.nit W. F. i ność :m-zeiszenia się d.rm)"ft ."dzikich'', pobity w Warszawi"1 

tone P. W. por. Zieenkiewiez, preJe1 K. S. ww1JUdą-c k.hnbowi suloces i zyctacc da·L. • 
• Sier&dzat11ka p. Piest'l'zyds'ki, prezet ue·go owocnego rozwoju dla dobra llJ>OC' W dniu 'W1Cro.rajsz)'llU w Wąrszawie 

W. KOGUCIA: forlańskl (W) - Scbi I żKS.u f>'P· Mooic i Rubins~tein, przedsta tu pols.kieigo. . w za.woda.ich <> mi&brzoobwo olk.ręgu w 
oes. f orlański przeważa znacznie nad 1 wici el „RepUJblilki" i "Elq>fessu" red. Bo Kolejno zaibienU ~os przedst4włcie- podn'OSzeniu dęża't'ów Merl!:ieJ z Le.gii u-

l h k d 1 · O K S "-.J- 1 ł-.J .e.1_ h ·-~...:· stanowił nowy relkoro Pol~i w wadze 
przeciwnikiem we wszystkich starciach ee ows i, e egaCJ . . . pp. ~·,.u~uie- ew M!Z i pooziczegw.uyc o.rgam""""11 re- ledcl<ie1' uz..,,,.,ku~<ac w tr6ijboju olimipij-
odnosząc wysokocylrowe zwycięstwo jak i W ar~ęszlkiewicz ?'az cały szereg prezentowanych na t11roczysitości. 1 ~ ~ 

k 
osobiimośet, reprezen·tuJa,oeych .Sery oby. W ha.rdzo miłym nastroju uroczysiość skim 262 kg. 

na pun ty. wafo:Ls.kie Sieradza. ta poł~czona z bankietem przeci~nęla 
w. PIÓRKOWA: Marton (PTC) - Uroczystość zagaił Pies.tnyr\skł, kt6- się do t>6źnej nocy. Walne zebrania 

Warecki (W). Warecki wałczy bardzo 

1 

ry w pr.zemówieniu swoim iiluatrował w Warszawie 
słabo zapominając zupełnie o wynikach. W Warszawie odbyło się walne ze-

Zwyc;ęstwo węgra. zupełnie zasłużone. 8 re~ordo" ..., Pol•kl branle Warszawskiego Związku Lekko-
w. LEKKA: Amoła (Wł - Berkcs „ ,,.. i9 atletycznego, które obrało ponownie pre 

(PTC. w płerwszem starciu w.1lka rów- usianowill •odzianie w Cirudziqdzu zesem radce forysia. 
norzędna. w drugim I trzec!w _ IJrze~ Prezesem Warszawianki zostat 1~ 0-

Gry sportowe w Łodzi 
W niedziele w godzinach porannych 

odbył się w sali Gimn. Niemiecki.ego 
dalszy ei2'st turnieju )?!er sportow~1ch o 
puhar Triumphu. Wyniki zawodów 
priedstawiaią się następująco: siatków 
ka żeńska: HKS. - ŁKS. 30:13 (JS:4). 
Przewa~a HKS-u. Sędzia p. Szwed. Ko 
szykówka męska: ŁKS - Triumph 
30 :Z8 (20: 10). Gra niezwykle interesu· 
ja.ca. Sędzia p. Łuchniak. Ponieważ 
ttasmonea nie staw i ła ise do gry przeto 
roze~rany został mecz towarzyski mie­
dzy drużyną Zjednoczone a W;dzewską 
Manuf. zakończył się zwyc~estwem Zie 
dnoczone 28:10. 

. Ubiegtłej soboty_ odbyły •ię w Gtu. włunych 1'ekordów PolSki. W wadze nownie wybrany poseł Polakiew!cz. 
dzielłd.zu ogólno...poLskie zawody w podno średniej Minc w wypychaniu - 90 kg., 

Plakkabl zwycięża 
w tr6im~czu bokserskim 

szeniu ciężairów, w ilclórych rówiniet bra w wyrywaniu 95 kg., i w podrt.ucaniu 
li udział zawodnicy Bar-Koch.by łódz.kiej 120,5 kig. Są to również: nowe rekordy 
Weilllgarten i Minc. Osia_gnęli oni wsipa. Polski, a zarazem najleipsze wyniki ~a„ 
niale wyniki, wstanawiaj,c at osiem no-1 wodów w Grudzią1dzu. O~ółem osi~ął 
wych rekordów Polski a mianowicie: Mme 305,5 kg. WiS1Paniałe ~iiki uzy- W Warszawie odbyt się w dniu wczo 
waga kogtJicia: Weingarten w W'YJ>)"clia. l ~kane przez łodzian !Przyjęte zootały z rajszym trójmecz bokserski między Mak 
niu osiągnął 75,5 kg., w wyrywaniu 80,s 1. enfo~jazmem prxez Hemie zebr~ pub-. kabi, Skrą i Polonją. W trjómeczu tym 
kg., w pod.rzucaniu 108 kg. W sumie ~4 licność. . zwyciężyła Makkabi przed Polonją i 
kg. Wsz)'lS'tkie wymilki lepsze od jf1!o . Skrą.. „„„ ... „„„ ... „„„„„„„„„„„„„..:••„„RF!llUt„„„„IBl,..1„„„.;w„„maa1111auc~~~~s111J11ipmw1111„ 

. GR.Uf LICA , tlQJ 0 
~ ' TO JEDEN 2 NAJ/TRA/ZNIEJJZYCH \i_' 

~--· . .;;~GR \VllOCiC\tł LUDZKOTC I IO Gł 
1aułliW(;AuUiE~K ~~ 
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:1Ir6to"'a rr1m11dtft11 ,.Cf 6r~vmi 
opua.&L.&u atn:óJ ftrof . 

€Z~n.~· 

potrrr 111 11onsfonl nopol·u~ 160-fe,;ie orod~ln 
r !IJedfaon:ena 

W największej dzielnicy Konstantynopola - Becziktasz - wybuchł katastro­
falny pożar, który zn1szczył całkowich 400domów mi2szkalnych. Pastwą pło· 

mieni padło również wiele ofiar ludzkich. 
W dniu 16 2rudnia up~ywa 160 rocznica 
urodzin Jedn-~to z największych kompo 
zytorów Ludwika van Beethoven". W 
związku z tern na całym świecb odbędą Jln:anturu ftamQn!siuczne 

Królowa HELENA, żona króla Karola, -..L' 4 
opuszcza w tych dniach Rumunię na ,, aszun!!aODI 

się uroczystości ku Jego czci. 

( .fJ.afcnnHłal's ~=•~nńslU 
.&cnnacfto111ce111 

zawsze, udając się początkowo na wło·' · 
ską Riviarę, a później zamieszka na sta· 
łe w Paryżu. Wyjazd jej spowodowany 
został odmową lei męża, króla Karola 

(z tyłu) pogodzenia się z nią. 

3taJJJU premfer 
t~antusll. 

,, 

Redaktor Jednego z pism opozycy;nych 
w Hlszpanji Joaquin Clise próbował do 
konać zamachu na premiera hiszpań­
skiego gen. Berengoora, strzela!ac do 

niego z rewolweru. Kula chybiła. 
P.'!d~zas otwar_cia parlamentu Stanó": Zjednoczonych w Waszyngtonie, komu· ~~~~~~~~~~~~~~~ 

Senator STEEO - po długich pei trak· n1sc1 próbowali wywołać rozruchy ubczne i wtargaęii do Kapitolu. PoU.cja zmu­
szona była użyć większą iloś~ bomb łzawiących, nim zdołała rozproszyć ko- 100-ff"c!e fłl'MCll unfl tacjach - utworzył gabinet. Jest Jed- munistów. 

~~~~ w~U~~u~~o · ••••••-•••••••••••••••••••••••• P c;:Ueisho·ausi~tac.ifeJ 

przez parę miesięcy. 
zdoła się utrzymać chociażby tylko· I· 

fJra~r!ł rrolilu~t:nv 
1
. 

°' !linfondii · 

Na ławie oskarżonych w Helsingforsie 
zasiadł b. szef iińs1dego sztabu general­
nego pułk. W allenius, oskarżony o por· 
wanie i chęć uprowadzenia b. fińskiego 

prezydenta państwa Stahlberga. 

:łtan n·otennu -na ~uflfe 

W Bµdap~szcie obchodzą uroczystość 
w dniu 16 grudnia rno-letnią rocznicę 
urodzin jednego z najwybitnkijs2ych po 
Utyków węgierskich Koiomana hr. Ti· 
szy, który spowodował rewizję stosun­
ku Austrji <io Węgier i utworzenia mo· 
narch.ii aus~ro - we2'ers:dej na pqdsta· 

W Havannie wybuchły bardzo poważne rozruchy celem wywarcia presji na wie unji personalnej. 
Prezydencie państwa i zmuszeniu go do ustąpienia. W związku z tem na całej :~:::·============ . - - wu ee•• Kubie ogłoszono stan wo~enny. · I me a„mzzrem,,_. ----------·---------------- - -· -- -- ---- ... --- ___________________ ...._ __ ._._ 
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Oddziały: KRAKÓW: ul. Lub icz 3, tel. 121-01 , KATOWICE: Biuro dzienników „Haga" Wincenty Szczepaniak, ul. Piastowska 3, SOSNOWIEC: Biuro dzienników Józef Hlawski ul 3-go maia 
Nr. 23, BĘDZIN: Biuro dzienników J. Hlawski. Małachowskiego 1. DABROW A GÓRNICZA: B inro dzien. J. Hlawski, 3-go Maia 4. 

-----------------~ Prenumierata: z kosztami przesyłki pocztowei zł. 3 gr. 50 miesięcznie 
---··-- · 

I Ogłoszenia: w tekścb 50 gr. za .wiersz .milimetrowy (na stronie 4 szpalty); 
. . . . . nek~olo11:l 40 gr. za wiersz m1Jim. Drobne: za s!owo 15 groszy, 

na1mme1sze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo 10 groszy, najmniejsze zł. 1.20. 
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